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Kochany dr. Wekerle! Postanowilem 
Delegacye, powołane w myśl artykuły XII. 
ustawy z r. 1867, względnie na podstawie u- 
stawy z 21 grudnia 1867 r., dla załatwie- 
nia spraw wspólnych, zwołać na dzień 25 
listopada b. r. do Budapesztu, eelem podję- 
cia przez nie czynności, zastrzeżone) usta- 
wowo ich zakresowi działania, 

Poruczająe równocześnie Moim Mini- 
sterstwom dla spraw wspólnych wniesienie 
ustawowych przedłożeń, polecam Panu za- 
rządzić co należy, celem zwołania członków 
Delegacyj węgierskiego Sejmu. 

Wiedeń, 17 listopada 1906 
Franciszek Józef w. r. 

Wekerle w. r. 


Jego Oes. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 4 
listopada b. r. nadać najmiłościwiej star- 
szemu geometrze ewidencyjnemu I. klasy, 
Karolowi Wostrowskiemu, przy sposo- 
bności przeniesienia go na wlasną prośbę 
w stały stan spoczynku, tytuł radey Uesar- 
skiego z uwolnieniem od taksy. 

P. Minister sprawiedliwości zamianował 
sekretarza sądowego, Feliksa Wilezyńskie- 
go w Bochni, radcą sądu krajowego w Wa- 
dowicach. 


Bolesław SŚkąpski, rządowo upowś- 
¿niony geometra z siedzibą urzędową w Sa- 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 823K, półrocznie 16 K, kwartalnie 8K, 
miesięcznie 2 K 70 h. — W miejscu: rocznie 24 K, półrocznie 12 K, kwartalnie 6 K, 
miesiecznie 2 K. — Prenumerata zagraniezna: W Niemczech 8 K 20 h miesięcznie. We 
wszystkich innych państwach 8 E 80 h miesięcznie. 

„Przewodnik uaakowy i literacki“, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej“, otrzymają eało- 


którzy prenumerują od 1. stycznia do końca czerwca 


| lub od 1. lioea do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 1 K 50 h, drudzy 60 h. 
„Przewodnik prenunerowany osobno kosztuje 8 K. 


noku, złożył 7 listopada 1906 przepisaną 
przysięgę. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA. 


Lwów, 19 listopada. 
Rada państwa. 


Z Izby posłów. 
(Dalszy ciąg i dokończenie telefonicznego spra- 
wozdunia z posiedzenia laby z d. 17 b. m.). 
W dyskusyi nad grupą 3 ustawy o re- 
formie wyborczej zabrał głos p. Romam- 


I czuk. Mowca mniema, że Koło polskie zro- 


biło bardzo dobry interes na reformie wy- 
borczej i za zgodę swą na zaprowadzenie po- 
wszechnego głosowania otrzymało sowite wy- 
nagrodzenie od Rządu 1 innych stronnictw 
z krzywdą interesów większości mieszkańców 
Galicyi, a zwłaszcza narodu ruskiego. Roz- 
szerzenie autonomii, proponowane przez ko- 
misyę reformy wyborczej, nie pozostaje, zda- 
niem p. Romańczuka, w żadnym związku 5 
samą reformą wyborczą. Wypada wprawdzie 
przyznać, że rewizya konstytucyi, oraz ure- 
gulowanie kompetencyi Rady panstwa i Sej- 
mów byłoby rzeczą pożądaną, atoli nie mo- 
żna tego czynić doryweżo i nie powinna te- 
go dokonywać Izba umierająca, lecz Izba 0- 
parta na nowej podstawie, t. j. na powszech- 
nem głosowaniu, jakoteż Sejmy również, 0- 
pierające się na nowej podstawie. 

Cały naród ruski — powiada p. Ro- 
mańczuk — musi wszelkiemi siłami sprze- 
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parta dziewczynka. 


Dziewczynka popatrzyła na słońce, za- 
myśliła się i rzekła: 

— Nie wiem, 

Potem obejrzała się na sień domostwa 
i zawołała glośno: Mamma! 

Śniada, wynędzniała kobieta z czarny- 
mi, jak heban, włosami, z białymi zębami, 
które w uśmiechu pokazywała, wyszła nA 
próg. Słyszała była jego rozmowę z dziećmi. 

— Więcej już, jak przed godziną je- 
chala tędy — rzekła błysnąwszy oczyma. 
Piękna była jak anioł. Ale nie jechała go- 
ścińcem, a przynajmniej niedługo. Widzia- 
lam ją, jak tam oto skręciła na boczną ście- 
żyne. Długo patrzałam za nią. 
< © „Mój Boże“ myślał w duszy Jan Ma- 
rya, „toć widoczna, że jej już nie dogonię, 
że nie życzyła sobie tego i że ucieka prze- 
demna“. 

Podziękował za wskazówkę, 
na konia i pomknął dalej. i i 

— Dziwak jakiś, mógłby się człowie- 
kowi przyśnić — mruczała kobieta i zamy- 
sla się i patrzyła za nim. Potem zawołała 
na dzieci, aby im odebrać pieniądze. 

Jan Marya zatrzymał po chwili swego 
konia. Czuł znowu tak jak z rana dziwne 
kłucie w piersiach. Odpoczął chwilę, a po- 
tem krok za krokiem ruszył dalej, Ból ustał. 
Zaczął znów rozmyślać o Katarzynie i o swej 
rozpaczy. Czuł jednak dziwną pustkę w gło- 
wie, zdało mu się, że wszystkiemi temi wra- 
żeniami jest nazbyt znużony, dziwił się, że 
stał się jakiś ospały, a wreszcie doszedł 
do konkluzyi, że stumaniał zupełnie. Droga 
zaś zdawała się mie mieć konca. Dojechaw- 
szy wreszcie do La Storta, poczuł tak bez- 
denne zobojętnienie na wszystko, że zaczął 
robić sobie wyrzuty. 
po a jej nie kochał ?* — pytał 
samego siebie i rozśmiał się z tak bezsen- 
sownego zapytania. Czuł niezwykłe, „dziwne 
pragnienie. Znalazłszy się za mieściną, za- 
trzymał się przed karczmą przydrożną. Zlazł 
z konia i usiadł na kamiennej przyzbie. Na 
żądanie podano mu wino, które chciwie wy- 
pił. Głowa mu ociężała od tego. Patrzył w 
słońce, które coraz niżej się skłaniało i nie- 
zdolny był zmusić siebie do powstania. Był 


wskoczył 


to zupelny zanik woli. Szukał wymówki dla 
swego lenistwa. 

„Lepiej będzie, że przyjadę do Sam 
Cataldo po ciemku* — myślał sobie. — „Boć 
nie mogę już dziś zobaczyć się z nią 1 do- 
brze, że nie mogę. Musiałbym jej tłumaczyć 
wszystko, a nie mam dziś sił po temu. Na- 
piszę do niej jutro list. Napiszę o wszyst- 
kiem, krótko i jasno. Nie potrafńłbym tego 
jej tak powiedzieć, jak potrafię napisać. 
Gdybym z nią mówił, widział jej oczy, 
uśmiech"... 

Zamknął oczy i ujrzał ją pod powie- 
sami i dziwił się temu. Opanowywała go 
jakaś miękka senność, rodziło się w nim 
coś dziwnie kojącego, jakby  przeciągły, 
miękki dźwięk. Ózucia i pojęcia zacierały 
się w nim coraz bardziej. Myśl stanęła... 
Basowy głos obudził go z tej drzemki. 

— Wy spicie, panie? — rzekł kar- 
czmarz — a słońce już zaszło. W naszej 
okolicy niebezpieczna to rzecz pod gołem 
niebem tak spać. Wystarczy kwadrans, aże- 
by nabawić się febry. 

-— Istotnie, istotnie — rzekł Jan Ma- 
rya, zrywając się i bojąc się czegoś, sam nie 
wiedząc czego. Zapłacił spiesznie za wypite 
wino. Karczmarz pomagał mu dosiąść konia. 

Po odjeździe jego rzekł karczmarz do 
żony: 

— Nie wiele wypił, ale zdaje mi się, 
że jest całkiem pijany. Nie ręczę, czy nie 
spadnie z konia, 

— Co cię to obchodzi, skoro zapłacił -— 
odrzekła obojętnie 1 ospale. 

— Dwa razy tyle, ilem żądał — roze- 
śmiał się mąż. 

= O cóż więc idzie? — rzekła karczmar- 
ka, wiążąc sobie pod szyję sznur tanich ko- 
rali, które jej zplezły z karku. 

Słońce zaszło było, mrok padał coraz 
gęstrzy. Jan Marya rozglądał się po campa- 
gni dymiącej w niebo tumanem. Suknie jego 
przesiąkły wilgocią. Przypomniał sobie, 28 
nie chee widzieć się dziś wiecej z Kata- 
rzyną. 

ra Przyjadę zawcześnie do domu — 
mówił do siebie. Przyjechawszy o szarówee, 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal. 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsca I wiersza miarą 
petiśową, ogłoszenia zaś tabkelaryczne i liczbowe 
po 20 bal. od jednego wiersza miary petitowej. 
Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agercya dzienników Sokołowskiego 
wo Lwowie Pasaż Hausmanna 1. 9. i w biurze 
Ludwika Plobna ulica Karola Ludwika 1. 9; we 
Francyi w Paryżu wyłącznie Agencya pana Adama 
38 Rue de Varenne. 
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ciwić się dążeniom, zmierzającym do uciska- 
nia narodu ruskiego, a więc i rozszerzeniu 
autonomii krajowej w Galicyi. Rusini godzą 
się jedynie na autonomię narodową. Jeżeli zaś 
ma Się rozszerzyć autonomię krajową, to musi 
nastąpić równocześnie podział Galicyi na 
część zachodnią, prawie czysto polską, i na 
wschodnią, przeważnie ruską. Mowca zwraca 
sie do stronnictw i posłów, którzy mają na 
oku dobro ogólne i zasady sprawiedliwości, 
i wzywa ich, ażeby nie poświęcali 3 milio- 
nów Rusinów galicyjskich, tudzież miliona 
chłopów polskich i nie wydawali ich bar- 
dziej jeszcze, aniżeli to dzieje się teraz, na 
łup przemocy i samowoli panującego na ich 
niekorzyść stronnietwa. 

P. Daszyński oświadcza, że jego 
stronnictwo nie może dopatrzeć się ścisłego 
związku pomiędzy zmianami ustawy zasadni- 
czej, proponowanemi w art. II., a reformą 
wyborczą. Specyalnie eo do Galicyi nie 
uważa stronnictwo mowcy za właściwe gło- 
sować za powiększeniem władzy Sejmu gali- 
cyjskiego, póki z 1,600.000 dorosłych męż- 
czyzn w kraju milion nie posiada żadnego 
prawa wyborczego do Sejmu; póki wybory 
do Sejmu nie są powszechne, nie są równe; 
póki wreszcie rozstrzygający wpływ wywie- 
rają w Sejmie klasy uprzywilejowane. 

Ponieważ $ 12 w myśl uzasadnienia 
jego twórcy nie ma być niczem innem, jak 
tylko bardziej deklaratywną i autentyczną 
Interpretacyą dawnego $ 12 ust. zasadn. z r. 
1567, i wobec tego, że soeyalni - demckraci 
cheg wszystkim, początko przeciwnym re- 
formie wyborczej, zastępcom stronnictw uła- 
twić wejście na most wiodący do równego 
prawa wyborczego, — oświadcza mowca imie- 
niem swego stronnictwa, że w danych wa- 
runkach głosować będzie za art. III. 

P. Suklje przemawiał za rozszerze- 


mógłbym ją jeszcze spotkać gdzie koło 
domu, 
i Popatrzył na niebo. Obłoki były jeszcze 
Jasne, choć już na nizinach gęsty zmierzch 
pełzat, 

„Wiem, eo zrobię — myślał dalej, — 
Zatoczę wielki łuk*. Targnął za uzdę i po- 
rzuciwszy gościniec, skręcił w bok, jakby 
chciał jechać do jeziora Braccia, o którem 
mu don Olemente mówił, a którege nie znał. 
Ułamał gałąź przydrożnego cyprysu i wbrew 
swemu zwyczajowi i bez żadnego powodu 
zaczął nią bić konia, który zaczął ponosić. 
Sprawiło mu to przyjemność. Koń pędził, 
jak wiatr. Campagna zmierzchła już zupełnie, 
tylko jeszcze tu itam widział w dali ogniska 
pastuszków. Dojechawszy do jakiegoś trzę- 
sawiska, instynktownie szarpnął konia wstecz. 
Biedne, zmęczone zwierzę czując, że grunt 
pod nogami traci, zaczęło drżeć na całem 
ciele. Jan Marya, siedzący na jego grzbiecie 
na pół omdlały, oprzytomniał i miał z niem 
niemały kłopot. Gładził mu grzywę. Spoj- 
rzał w obłoki. I one już zgasły. Tylko je- 
szcze na zachodzie świeciła złota smuga, a 
na północy rozlewał się stalowy blask. 

— Nie dość jeszcze ciemno, koniku ko- 

chany — rzekł, a to „jeszcze nie dość cie- 
mno“, stało się jakąś idée fize jego. Szar- 
pnął uzdą i zawrócił. Jechał teraz w kierunku 
morza. W głowie robiło mu się coraz puściej, 
a równocześnie i ten nieznośny ból w pier- 
siach zaczął się wzmagać i gwałtownie do- 
kuczać. Zamknął oczy. Powieki mu ciężyły. 
Czuł zbliżające się omdlenie. w 
, „Najlepiej będzie, gdy pojadę teraz pro- 
sto do domu > przyszło mu nagle na myśl po 
dobrej chwili jazdy i puścił wolno uzdę zmę- 
czonemu już bardzo koniowi. 

„Jak trudno mi myśleć" zaszeptał i je- 
chał tak dalej i dalej, coraz dalej isć: sara) 
ciemną campagne, milczącą i posępną, jak 
grób... 

(Ciąg dalszy nastąpi). 
Tłumaczył z czeskiego Maciej Szukiewicz. 


niem autonomii i oświadczył się imieniem 
swych towarzyszy za wnioskami komisyj, 

P. hr Sternberg wśród licznych wy- 
cieczek przeciw reformie wyborczej domagał 
się wzmocnienia autonomii krajowej. 

Po przemówieniu p. Steinwendera, 
który również przemawiał za rozszerzeniem 
autonomii. dyskusyę zamknięto. 

Generalny mowca poseł Gessmann 
oświadczył, że stronnietwo chrześciańsko-so- 
cyalne głować będzie w interesie reformy 
wyborczej za wnioskami komisyi, ponieważ 
one zawierają tylko ustawowe ustalenie istnie- 
jącego stanu rzeczy. 

Następnie generalny mowca pro p. 
Głąbiński wskazał na to, że w czasie 
powstania ustaw konstytucyjnych w r. 1867 
nie było bynajmniej wątpliwości, iż Sejmom 
przypada w udziale ustawodawstwo cywilne, 
karno-prawne i policyjno-karne w obrębie 
ich zakresu działania. Sfery centralistyczne 
żywiły jednak obawę, że Sejmy przekroczą 
swą kompetencyę i przywłaszczą sobie całe 
ustawodawstwo cywilne i karno-prawne. By- 
ło wtedy samo przez się zrozumiałem, że 
Sejmy są uprawnione do uchwalania ustaw 
w obrębie swego zakresu działania, zwła- 
szcza na polu kultury krajowej. Jednakowoż 
to, co wówczas uważano za zrozumiałe samo 
przez się, obaliły następnie i uczyniły z bie- 
giem czasu niezrozumiałem rozmaite wpływy 
centralistyczne. Wniosek komisyi reformy 
wyborczej z tego powodu nie ma nie inne- 
go na celu, jak tylko ułożenie jasne i wy- 
raźne tego, co w innej formie ustanowił §. 
12 ustawy zasadniczej. 

Mowca zwraca się następnie przeciw 
zarzutom posłów polskiego stronnictwa lu- 
dowego i zauważa, że ci posłowie nie mają 
prawa powoływać się na to, iż naród w Ga- 
licyi sprzeciwia się autonomii. Koło polskie 
otrzymało mnóstwo petycyj, w których lu- 
dność domaga się rozszerzenia samorządu 
krajowego. Nadto galicyjskie stronnictwa, 
nie zastąpione w Kole polskiem, mają ró- 
wnież w swym politycznym programie usamo- 
dzielnienie Galicyi. Nie jest więc rzeczą zro- 
zumiałą, jak można z takiemi żądaniami wy- 
stępować, a równocześnie sprzeciwiać się roz- 
szerzeniu autonomii. 

Mowca jest zastępcą kierunku demo- 
kratycznego w Kole polskiem i trwać będzie 
przy tem, aby już na najbliższej sesyi Sejmu ga- 
licyjskiego uchwalona była reforma wybor- 
cza, oparta na szerokich podstawach. Koło 
polskie nie może jednakowoż czynić swoich 
dążeń autonomicznych zawisłemi od tego, 
aby najpierw stworzono nową ordynację 
wyborczą do Sejmu, ponieważ najprzód musi 
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woż ruscy posłowie są w wewnętrznem swem 
przekonaniu zwolennikami samorządu, czy 
on nazywa się samorządem narodowym, czy 
samorządem wschodnio-galicyjskim. Nie są 
oni tylko zwolennikami samorządu w Sejmie 
galicyjskim, ponieważ Polacy mają tam 
przewagę polityczną. Wszystko więc schodzi 
do poziomu sprawy władzy politycznej i nie 
rzeczowe, a tylko polityczne powody wywo- 
łały tę opozycyę. O ile idzie o polityczne 
powody, to w Radzie państwa nie można 
osiągnąć porozumienia między przedstawi- 
cielami obu narodowości, a im bardziej od- 
dalamy się od ojczystego kraju, tem za- 
ciętszą wydaje się walka między Rusinami 
a Polakami. W Galicyi nie znamy takich 
walk narodowościowych; jeżeli przychodzi 
tam do starć, to są to tylko walki społeczne. 
Tu w Radzie państwa rzecz przedstawia się 
tak, jakby faktycznie wrzała walka na śmierć 
i życie między ludnością polską a ruską. 
Takie walki mogą toczyć się na ojezystym 
terenie, w Sejmie i tam tylko możliwe jest 
zbliżenie się obu marodowości. Jest żywo- 
tnym interesem nietylko narodowości pol- 
skiej, lecz także i narodu ruskiego w Gali- 
cyi, aby samorząd Sejmu rozszerzono, aby 
stworzono możność pojednania między za- 
stępcami obydwóch narodów (Oklaski u Po- 
aków). 

Obecnie nie idzie o rozszerzenie auto- 
nomii, lecz 0 jasne brzmienie ustawy i 
wszyscy spodziewają się, że Izba te skro- 
mne wnioski uchwali. 

Następnie przemawiał p. dr. Mała- 
chowski, celem faktycznego sprostowania, 
w którem odpierał zarzuty dr. Kosa. Za- 
rzut, jakoby Rusini doznawali w Sejmie ga- 
licyjskim upośledzenia i krzywdy, jest bez- 
podstawny, czego najlepszym dowodem oko- 
liczność, że, jak o tem z budżetu Galieyi 
przekonać się można, instytucye i stowarzy- 
szenia ruskie subwencyonowane są z fundu- 
szów krajowych w równej mierze, jak pol- 
skie. Rusini mają wszędzie podostaikiem 
szkół i gimnazyów, a na Uniwersytecie wy- 
kłada się wiele przedmiotów po rusku. Ró- 
wności języka ruskiego w szkołach prze- 
strzega się ściśle. Mowca powołuje się na 
daty statystyczne, następnie zaś stwierdza, 
że nie jest prawda, jakoby w urzędach po- 
średnictwa pracy przy wydziałach powiato- 
wych mieli przewagę i pierwszeństwo wiel- 
cy właściciele. Urzędy te służą dobru całej 
lgdności. Mowea występuje także przeciw 
twierdzeniu p. Kosa co do galicyjskich wło- 
ści rentowych i udowadnia, że zostały one 
wprowadzone nie na korzyść wielkiej wła- 
sności, łecz na korzyść stanu włościańskiego. 
Odnośne zgłoszenia w Wydziale krajowym 


Następnie zabrał głos sprawozdawca 
mniejszości p. Mettal i sprawozdawca p. 
Loecker, który prosił o odrzucenie wailo- 
sku p. Mettala, % przyjęcie artykułu III. w 
brzmieniu uchwalonem przez komisyę. 

Przystąpiono do głosowania. Za arty- 
kulem III. w redakcyi komisyjnej, 
zawierającym zmianę $ 12 ustawy zasadni- 
czej w duchu samorządu, głosowało 201 
posłów, przeciw 55. Wniosek p. Metta- 
la upadł. 

Z kolei przyjęto większością */, głosów 
artykuły IV., V. i VI. i przystąpiono do o- 
brad nad grupą czwartą o ordynacyi wybor- 
ezej do Rady państwa. 

Zapisany jako pierwszy raowea p. hr. 
Dobrzensky zrzekł się głosu. To samo 
uczyniło pięciu jego następców. 

Gessmann stawia wniosek za- 
mknięcia dyskusyi, wywołując hałaśliwe o- 
krzyki protestu na ławach czeskich radyka- 
łów, do których przyłącza się p. br. Stern- 
berg. 

P. Choc woła: Przyrzeczono nam, że 
po trzeciej grupie posiedzenie będzie za- 
mknięte ! 

Wielka wrzawa w Izbie. 

P. Gessmann cofa wniosek. 

P. Choe proponuje zamknięcie posie- 
dzenia. 

Zgłoszono jeszcze szereg interpelacyj, 
a mianowicie pp.: Kinemanna, Erba, 
Pachera, Cipery, Petelenza, Roman- 
czuka i Choca do PP. Ministrów oświaty 
i skarbu w sprawie nauczycieli szkół śre- 
dnich; p. Krempy i tow. w sprawie rze- 
komego niewykonywania rozporządzenia Ce- 
sarskiego z r. 1899 i noweli o należytościach 
przenośnych przez urząd podatkowy w Ra- 
domyślu wielkim i w sprawie postępowania 
starosty w Przeworsku. 

Przeciwko enuncyacyi przewodniczącego 
o uchwaleniu propozycyi p. Choea, prote- 
stuja posłowie z partyi chrześciańsko-społe- 
eznej, 

Koniec posiedzenia o godz. 1 min. 50 
po południu. 

Następne dziś o godzinie 8 po południu. 

Z komisyj i klubów. 

W sobotę po południn obradował sub- 
komitet komisyi reformy wyborczej 
Rad ustawą o wolności wyborów. 

Przyjęto $ 5 w sprawie publicznego 
rozsiewania fałszywych wieści, $ 6 o fał- 
szowaniu wyborów. $ 7 o przeszkadzania 
wyborom przyjęto z nieznaczną zmiańą. 

Na wniosek p. Gessmanna przyjęto 
nowy paragraf, kwalifikujący jako przekro- 
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Yeh k Prawiono dziś przed południem w 
trzech ob *0łach grchikatedralnych wszyst- 
raadków nabożeństwa żałobne. 


Również odprawiowe zostały dziś nabożeń- 
stwa żałobne w kościołach parafialnych, w któ- 
rych uezestniczyłs mł dzież szkół średnich i 
ludowych, zwolniona od nauki. 

— JE. Pan Namiestnik, Andrzej hr 
Potocki, powrócił wczoraj rano z Wiednia do 
Lwowa. 

— Zc. ik. armii. Dziennik rozporzą- 
dzeń wojskowych ogłasza: Najj. Pan nadał 
pułkownikowi Alfredowi Uhizzoli, komendanto- 
wi plaen w Przemyślu, przy sposobności prze- 
niesienia go na własną prośbę w stan spoczyn- 
ku, charakter generała-majora ad honores z 
uwolnieniem od taksy i krzyż oficerski orderu 
Franciszka Józefa, dalej podpułkownikowi 11 
p. art. kor. Aleksandrowi De Lattre, z okazyi 
przeniesienia w stan spoczynku, wojskowy krzyż 
zasługi; zarządził przeniesienie pułkownika 41 
P. p, Karola Martiniego w stan spoczynku, prze- 
niesienie kapitana 77 p. p, Ryszarda Klära i 
porucznika 100 p. p., Leopolda Rużę w stan 
czynny obrony krajowej, zamianował podpuł- 
kownika z komendy placu we Lwowie, Deme- 
tra Tarangula, komendantem placu w Trydencie. 


— Naczelny Dyrektor galic. poczt i 
telegrafów, Jan Seferowicz, wyjechał w spra- 
wach urzędowych do Wiednia. Zastępstwo objął 
starszy radca pocztowy Pikor. 

— % Uniwersytetu. P. Nuchim Schiff, 
rodem ze Stryja, otrzymał na Uniwersytecie 
tutejszym stopień doktora praw. 

— Powszechne wykłady uniwersy- 
teckie. Dziś, w poniedziałek, dnia 19 b. m. doc. 
pryw. Uniw. dr. J. Łukasiewicz: „Z psychologii 
błędać, sala III Uniwersytetu, ul. św. Miko- 
łaja 1. 4, I. p. Początek o godzinie 7, — Prof. 
Uniw. dr. W. Bruchnalski: „O najdawniejszych 


zniewolonym sprawę tę bliżej zbadać, a wynik 
przeprowadzonego dochodzenia podać do publi- 
cznej wiadomości. W tym celu udali się dele- 
gaci wydziału do p. Hermanna z prośbą o udzie- 
lenie potrzebnych wyjaśnień. Otóż p. Hermann 
oświadczył delegatom ustnie pod słowem ho- 
noru, a następnie także w złożonej na piśmie 
dekłaraeyi, że wprawdzie opisany w owym ty- 
godnin wypadek istotnie zdarzył się w „Co- 
losscum“, ale nikt z dziennikarzy nie brał w 
tym wypadku najwniejszego udzialu, nadużycia 
zaś dopuścił się ktoś bardzo bliski p. Her- 
mannowi, — nie mający jednak ani w prze- 
szłości, ani obecnie nie wspólnego z zawodem 
dziennikarskim. 

Wobec tych wyjaśnień wydział Towarzy- 
stwa Dziennikarzy Polskich uznał swe zadanie 
w tej sprawie za skończone i dalszych docho- 
dzeń zaniechał. 

— Wiec sług państwowych. W jednej 
z sal wykładowych Politechniki odbył się wezo- 
raj po południu wiec sług państwowych w spra- 
wie polepszenia bytu. Po dłuższej na ten temat 
dyskusyi, uchwalono ostatecznie następującą re- 
zolucyę : 

„Wiee domaga się przyznania 20 pre. po- 
sad I. kiasy dla Galicyi, oraz przeprowadzenia 
podziału służby, według następującego syste- 
mu: Do I., H. i HI. kl. ma z ogólnej liczby 
należeć po 20 pre., a do TV. kl. 40 pre. 

„Wiec domaga się jednolitego statutu słu- 
żbowego, oraz szczegółowych instrukcyj dla ka- 
¿dej dykasteryi sług, dalej, aby po roku naj- 
wyżej prowizorycznej służby, każdy sługa był 
stabilizowany ; aby dodatek aktywalny podwyż- 
szono na 50 pre. dla wszystkich klas, przy- 
czem w razie, gdy sługa dostaje mieszkanie słu- 


gazetach polskich“. Stowarz. rękodz. „Gwiazda*, 
ulica Franciszkańska 1. 7. Początek o godzimie 8. 


We wtorek, dnia 20 b. m., doc. pryw. 


Uniw. dr. S. Zakrzewski: „Dzieje Polski (ciąg 


dalszy) Polska w htach 1572—1611“. Zakład 
fizyczny Uniw. ul. Długosza l. 8. Początek o 
godzinie 7. 


— Rada m. Lwowa odbędzie posie- 
dzenie dziś, w poniedziałek, o godzinie 6 wie- 
czorem w sali ratuszowej. Na porządku dzien- 


nym: Sprawa założenia jatek miejskich. 


— Otwarcie wystawy obrazów i rzeźb 


zgromadziło wczoraj w południe w Kole lit. artyst, 
przeszło 200 osób; światek artystyczny lwowski 
stawił się niemal w komplecie, nie brakło ró- 


wnież licznych reprezentantów prasy i Kteratu- 
ry. Dzień wczorajszy stwierdził ponowni uży- 
| teezność tego rodzaju wystaw sezonowych: pu- 


bliczność z ogromnem zajęciem oglądała doro- 
bek naszej drużyny malarskiej, zakupując obra- 
zów za przeszło 2000 koron. Fakt ten świadczy, 
rż przy odrobinie dobrej woli i zapobiegliwości, 
niożn» na tem polu zdziałać bardzo wiele. Wy- 
stawa „koła“ ulegać będzie co kilka dni czę- 
ściowej zmianie: w miejsce sprzedanych prac 
napływać będą nowe, co z prawdziwem zado- 
woleniem przyjmą do wiadomści ci wszscy, któ- 
rych wczoraj wyprzedzili już inni nabywcy. 
Członkowie „Koła“ i Towarzystwa dziennikarzy 
polskich mają na wystawę wstęp wolny. Ro- 
dziny ich i goście płacą ma opędzenie najnie- 
zbędniejszych kosztów po %0 hal. od osoby. 

— Jubilcusz Qrzeszkowej. Liczne 
grono pań i panów obradowało wczoraj po po- 
łudniu w sali ratuszowej nad sposobem i ter- 
minem uroczystego uczczenia zasług Elizy Orze- 
szkowej. Zebraniu przewodniczyła p. Wekslero- 
wa, zagajając je odezytaniem wsjątków z listu 
jubilatki do p. M. Przewóskiej. Następnie przed- 
stawiła w zwięzłych słowach genezę i cel zgro- 
imadzenia, Kilka miesięcy wstecz zawiązał się 
w Warszawie, pod przewodnictwem Maryi Ko- 
nopnickiej, komitet, który postanowił ufundo- 
wać stininarpum nauczycielskie żeńskie im. 
Orzeszkowej. Królestwo Polskie wobec rosnące 
go z duia na dzień narodowego ruchu szkolne- 
go, potrzebuje tego rodzaju iustytucyi wycho- 
wawczej, myśli więc kumitetu warszawskiego 
przyklasuęło społeczeństwo polskie z zapalem, 
a rozeslane listy składkowe wypełniają się wię- 
kszymi i mniejszymi datkami. Równocześnie ko- 
mitet wileński marzy także o wzorowej polskiej 
szkole ludowej. 

Komit:t lwowski, którego skład wczoraj 
ustalone, przyłącza się do warszawskiego. Po 
krótkich naradach uchwalono urządzić pora- 
nek jubileuszowy 30 grudnia b. r. w teatrze 
miejskiw, i odczytano odezwę do miast prowin- 
cyonalnych z wezwaniem do równoczesnego U- 
rządzenia obchodów w całym kraju. 

—% kasyna miejskiego. We czwartek, 
22 b: m., o godzinie 7 wieczorem nadprogra- 
mowe przedstawienie amatorskie. 

— Z Towarzystwa Dziennikarzy 
Polskich. W jednym z tygodników lwowskich 
pojawiła się swego czasu notatka, zarzucająca 
jakiemuś, niewyimienionema z nazwiska, dzien- 
nikarzowi lwowskiemu, 14 nadużył swego sta- 
nowiska do wyłudzenia od p. Hermanna, wla- 
ścieiela „Colosseum“, wolnego biletu wstępu do 
loży, który to bilet następnie w kasie „Co- 
losseum* spieniężył pod pozorem, że go poprze- 
dnio zakupił, lecz z powodu nieprzewidzianych 
przeszkód nie może z niego korzystać. Ponieważ 
na podstawie tego anonimowego zarzutu po- 
częły się tworzyć plotki, ubliżające czci niektó- 
rych dziennikarzy lwowskich, przeto wydział 
Towarzystwa Dziennikarzy Polskich widział się 


»Gazętą Lwowska* z dnia 20 listopada 1906 r. 


żbowe, lub tym podobne, nie ma to być przy- 
czyną do ściągania pewnych kwot ż tego do- 
datka, wreszcie, aby, licząc od 1 lipca b. r., 
przyznano służbie wszelkiej kategoryi dodatek 
drożyźniany*. 

Wygotowanie memoryału, zawierającego 
powyższe postulaty, poruezono prezydyum Towa- 
rzystwa wzajemnej pomocy sług państwowych. 

it Tow. »Ochrona młodzieżyc. W so- 
botę wieczorem odbyło się w auli szkoły im. 
król. Jadwigi walne zgromadzenie Towarzystwa 
„Ochrony młodzieży*. Przewodniczący Towarzy- 
stwa, p. Bolesław Lewicki, powitał przybyłych 
i streścił w pięknych słowach cele „Ochrony 
młodzieży*, a sekretarz, prof. Wróbel, odczytał 
II. sprawozdanie z czynności wydziału Towa- 
rzystwa. | 

Imieniem komisyi szkontrującej p. Fr. 
Żmudziński podał do wiadomości, że przychody 
wynosiły 797 k. 27 h., rozchody 428 k. 39 h., 
nadwyżka zaś w kwocie 378 k. 88 h. została 
uimieszczona na książeczce wkładkowej kraj. 
Fow. zaliczkowego wzędników. Rachunki pro- 
wadzone były wzorowo 

W obszernej dyskusyi nad dalszym pro- 
gramem prac instytucyi poruszono wiele po- 
żytecznych projektów, które jako dyrektywa 
slużyć mają nowemu wydziałowi. Prezesem 
Towarzystwa wybrany został ponownie p. Bo- 
lesław Lewicki. 

— ŹŻałobne nabożeństwo za spokój 
duszy śp. Mieczysława Baranowskiego, byłego 
inspektora szkół ludowych miasta Lwowa, od- 
będzie się we środę 2L b. m., o godz. 10 ra- 
no w kościele katedralnym. Podczas nabożeń- 
stwa będzie spiewał chór nauczycielski. 

— Kasyno urzędnicze we Lwowie 
urządza w sali własnej, (Rynek 1. 5) w sobo- 
tę, 24 b. m.: „wieczorek z tańcami“ przy 
orkiestrze wojskowej. Początek o godz. 8 wie- 
cezoórem. Lista, na którą wszysey członkowie i 
goście wprowadzeni, chcący wziąć udział w 
wieczorku. wpisywać się powinni, otwarta będzie 
do 23 b. m. 

— Nowa kadencya sądu przysię- 
głych. W tutejszym sądzie krajowym karnym 
odbędą się w VI. zwyczajnej kadencyi sądu 
przysięgłych następujące rozprawy karne: 3 gru- 
dnia lewa Soroka o zbrodnię podpalenia; 5 
grudnia ks. Jan Kozak o obrazę czci; 6 gru- 
dnia Mawes Erlbaum 0 zbrodnię kradzieży; 
7 gcudnia Michał Dynys i tow. o zbrodnię za- 
bójstwa; 10 grudnia Ilko Jurków i tow. 0 zbro- 
dnię kradzieży. 

— Z lzby sądowej. Przed tutejszym 
trybunałem sądu przysięgłych toczyła się w so- 
botę rozprawa karna przeciw 22 -letniej żonie 
zarobnika, Maryi Seńkowej, oskarżonej o usiło- 
wane skrytobójcze morderstwo, popełuione tem, 
że wsypała swemu mężowi, Hryńkowi, dwukro- 
tnie do potraw trucizię. 

Po przeprowadzonej rozprawie trybunał na 
podstawie werdyktu sędziów przysięgłych, którzy 
zaprzeczyli pytanie w kierunku usiłowanego 
skrytobójczego morderstwa, potwierdzając nato- 
miast pytanie dodatkowe w kierunku usilowa- 
nego ciężkiego uszkodzenia ciala, skazał Seń- 
kową ua 6 miesięcy ciężkiego więzienia, obo- 
strzonego postem co 14 dni i twardem łożem 
raz w miesiącu. 

Prokurator państwa zgłosił odwolanie co 
do niskiego wymiaru kary. 

— Strejk robotników piekarskich 
trwa w dalszyra ciągu. Wezoraj odbyli strejku- 
jący zgromadzenie pod gołem niebem, na któ- 
rem uchwalono wytrwać w strejku póty, póki 
wszystkie żądania robotników nie zostana u- 
względnione przez majstrów, s 


Dziś przywieziono do naszego miasta 11.500 
bochenków chleba morawskiego. 

A Złośliwe uszkodzenie cudzej wła- 
sności. Gdy wczoraj o godzinie 8 rano majster 
piekarski, Wojtalewicz wiózł w towarzystwie 
swego parobka pieczywo do miasta, rzuciło się 
nań niespodziewanie na placu Benedyktyńskim 
około 20 strejkujących robotników piekarskich, 
przewróciło wóz na bruk, a rozsypawszy po 
ulicy znajdujące się w nim pieczywo, podeptało 
je nogami. Wojtalewiez i jego parobek zawdzię- 
czają tylko szybkiej ucieczce, że nie zostali w 
dodatku pobici. 

O wypadku zawiadomiona policya wdro- 
żyła natychmiast energiczne dochodzenia. 

Do policyi wpłynęło nadto dotąd kilka- 
naście doniesień o rozmaitych ekscesach strej- 
kujących. 

Dziś znowu — jak donoszą w ostatniej 
chwili -—— napadło na Zniesieniu kilkunastu 
strejkujących na wóz z pieczywem, zdążający 
do miasta. Na widok jednak żandarmeryi na- 
pastnicy zbiegli. 

A Katastrofa budowlana. Dziś w 
południe zawalił się przy ul. Miłkowskiego no- 
wowzniesiony mur na przestrzeni 6 metrów, 
grzebiąc pod gruzami robotnika Jana Biryka. 
Ciężko rannego Biryka w stanie nieprzytomnym 
odstawiło pogotowie Tow. ratunkowego, po wy- 
dobyciu go z pod gruzów, do szpitala powsze- 
chnego. 

W sprawie tego wypadku wdrożono do- 
chodzenia policyjne. 

A Kronika policyjna. Z otwartej ku- 
chni p. Juliana Turczyńskiego skradziono dwie 
łyżeczki srebrne, znaczone literami H. 3. T. i 
chochelkę srebrną bez znaków. 

U zarobnika Dmytra Hnatyszyna zakwe- 
styonowano dwa koce: jeden żółty w czarne 
paski, drugi w niebieskie i czarne. 

Trzynaście kur skradziono p. Maryanowi 
Kulikowskiemu z kurnika w realności przy ul. 
Krzyżowej IL 28 

Ze strychu realności przy ul. Kotlarskiej 
l. 1 skradziono wczoraj zamieszkałemu tam dr. 
Emanuelowi Pifgerowi bieliznę, wartości 800 
koron. 

— Zmarli w ostatnich dniach we Lwo- 
wie: Józef Tokarski, b. aptekarz, w 51r. życia; 
Jan Link, rzeźnik, w 46 r. życia; 

w Barszezowicach: Jan Hentschel, emer. 
urzędnik prywatny, w 86 r. życia; 

w Grochowiskach, w W. Ks. Poznańskiem, 
Adam Korytowski, b. właściciel dóbr ziemskich, 
urzędnik Tow. wzajemnych ubezpieczeń, w 54 
r. życia. 

— Poświęcenie gmachu Akademii 
handlowej w Krakowie odbędzie się w nie- 
dzielę, 25 b. m. Po poświęceniu przez ks. bi- 
skupa Nowaka, przemówią: prezydent miasta, 
reprezentant Izby handlowej, przedstawiciel Rzą- 
du, dyrektor i uczeń Akademii. 

— Wielki Kraków. Jutro odbędzie się 

w magistracie krakowskim posiedzenie delega- 
tów gminy m. Krakowa z delegatami Rady 
pow. krakowskiej w sprawie przyłączenia gmin 
sąsiednich. 
. — Strejk robotników i robotnie 
introligatorskich w Krakowie zakończył 
się. Mujstrowie przyjęli wczoraj żądania strej- 
kujących. Dziś robotnicy i robotnice przystąpili 
do pracy we wszystkich warstatach. 

'— Nowe pismo turystyczne. Zarząd 
sekeyi turystycznej Tow. tatrzańskiego uchwa- 
lit wydawać z dniem 1 stycznia 1907 r. pi- 
smo turystyczne, wychodzące peryodycznie co 
kwartał, jako organ sekcyi. Łamy kwartalnika 
będą otwarte dla wszystkich członków sekcji. 
Wszelkich bliższych wskazówek co do nowego 
pisma udziela p. Roman Kordys we Lwowie, 
(Lindego 10). 

— Nieszczęśliwy wypadek z bronią. 
Z Czerniowiec donoszą: Plutonowy żandarme- 
ryi Józef Kubek, stacyonowany w gurahu mor- 
niańskim powiecie we wsi Watrze moldawicy, 
powróciwszy w dniu 13 b. m. ze słnżby, chciał 
oczyścić wilgotny karabin i zamierzył go wy- 
ładować. Przy tej czynności manipulował tak 
niezręcznie, że karabin wystrzelił i kula trafiła 
znajdującego się w tym samym pokoju drugie- 
go plutonowego Karola Krigera. Nieszczęśliwy, 
nie odzyskawszy przytomności, w kilka minnt 
wyzionął ducha. 

— Tragiczny wypadek zdarzył się w 
Czerniowcach, w ubiegły piątek,  Ośmdziesię- 
cioletni gospodarz ze Starej Zuczki, nazwiskiem 
Seniuk, wyszedł % szynku przy ul. Kolejowej 
w stanie nieco podnchoconym i chciał przejść 
na drugą stronę ulicy. W tem miejscu jest 
właśnie spad największy, a w piątek wieczo- 
rem bywa na niej ruch nazbyt ożywiony, gdyż 
wszystko wraca v targu do domu. Z góry wła- 
Śnie nadjeżdżał wózek handlarza mleka Marku- 
sa Rosenmanna, traf zaś chciał, że z dołu 
tramway elektryczny zdążał ku szynkowi. Koń 
Rosenmanna zląkiszy się dzwonienia i czerwo- 
nych świateł tramwayu, spłoszył się i ugodził 
dyszlem Seniuka w samą skroń z taką siłą, Że 
ten padł trupem na miejcu. 

—Echa dżumy w Tryeście. Parowiec 
Lloyda „Austrya*, od którego ładunku miał 
się zarazić zmarły na dżumę marynarz parowca 
„Kalipso* Dadowicz, został w sobotę w arse- 


nale Lloyda w Tryeście poddany gruntownemu 
oczyszczeniu i dezynfekcyi. W sobotę po połu- 
dniu zachorował jeden z marynarzy parowca 
„Austrya*, Po gruntownem jednak zbadaniu go 
przez komisyę sanitarną, stwierdzono tylko zwy- 
kłą gorączkę, tak, że niema najmniejszych po- 


wodów do obawy. 


— Międzynarodowy kongres stowa- 
rzyszeń antipojedynkowych. Węgierskie 
stowarzyszenie antipojedynkowe postanowiło na 
rok przyszły zwołać do Budapesztu międzyna- 
rodowy kongres wszystkich stowarzyszeń anti- 


pojedynkowych. 


— Z Polski do Rzymu. Piszą nam z 
Rzymu: Przybył tutaj pieszo obywatel z Ukra- 


iny p. Chojecki, który pomimo siódmego krzy- 


żyka, (ma już siedmdziesiąt pięć lat) wybrał 


się piechotą z domu w pobożnej pielgrzymce 
do Rzymu. P. Chojecki wniósł podanie, aby 
być pryjętym na posłnchaniu przez Piusa X. 


Kronika prowincyonalna. 


aj 


$ Aresztowanie bandyty. Z Tar 
nowa donoszą, że aresztowano tam niejakiego 
Józefa Wójcikiewicza z Partynia, który probo- 
szczowi ks. Bryndzie posłał „wyrok śmierci* 
z żądaniem okupu. Wójcikiewiez w śledztwie 
podał wspólnika w osobie J. Nowaka z Ko- 
bierzyna, którego także aresztowano. 


Kronika zagraniczna. 


RER ROOT 


* Pomnik wpłomieniach. Na placu 
Notre Dame w Paryżu stoi pomnik Karola 
Wielkiego naturalnej wielkości, ofiarowany nie- 
gdyś Paryżowi przez rzeźbiarza Rocheta. Po- 
nieważ nie wiedziano zrazu gdzie umieścić po- 
mnik, umieszczono go prowizorycznie w westi- 
bulu kościoła Notre Dame, później zaś na placu, 
na prowizorycznej drewnianej podstawie. Zastą- 
pienie granitem tego prowizorycznego postu- 
mentu odwlekało się aż dotąd. Ponieważ pod- 
stawa jest wewnątrz próżźna, więc często nocują 
w niej włóczęgi lub ludzie pozbawieni dachu 
nad głową. Któryś z nich zapalił widocznie 
nieostrożnie zapałkę, tak, że podstawa stanęła 
nagle przed kilkoma dniami w płomieniach. Za- 
wezwana straż pożarna ugasiła wprawdzie szybke 
ogień, ale cała figura marmurowa jest tak osmo- 
lona, że trzeba ją będzie zupełnie odczyścić 
przed ponownem wystawieniem na widok pu- 
bliczny. 


* Piękna Otero, słynna gwiazda 
baletu, wychodzi za mąż za właściciela jednej 
z największych angielskich fabryk tkackich, p. 
Renego Weppa. Ślub, jak inni twierdzą, ma 
się odbyć d. 1 grudnia rb. w kościele św. Maryi 
Magdaleny w Paryżn, wedle innej zaś wersji, 
już się odbył w cichości d. 16 b. m. 

* Piotra Caruso, króla tenorów, 
spotkała bardzo przykra niespodzianka w N. 
Yorku, gdzie bawi obecnie celem dania szeregu 
występów gościnnych. „Boski“ śpiewak are- 
sztowany został jak zwykły śmiertelnik z po- 
wodu zaczepienia pewnej damy i dopiero za 
złożeniem znacznej kaucyi wydostał się na 
wolną stopę. 


* Powodzie. Z Tacomy, w stanie wa. 
szyngtońskim donoszą do pism angielskich o 
olbrzymich powodziach. Wszystkie linie kolejo- 
we na południowym zachodzie są przerwane, 
Okręg zalany obejmuje przeszło 800 mil kwa- 
dratowych. Przyczyną powodzi były długotrwałe 
opady i roztop śniegów w górach, Wedle do- 
tychczasowyeh wiadomości, kilka osób utonęlo. 


* Aresztowanie bandy oszustów. 
W Barcelonie aresztowano w tych dniach bau- 
dę oszustów, wyzyskujących latwowiernych baj- 
kami o skarbach hiszpańskich. Banda utrzymy- 
wała filię w Madrycie, zkąd rozsyłano listy 0- 
szukańcze do całych Niemieci Austryi, Dotych- 
czas aresztowano czternaście osób, z których 
kilka posiada wielki majątek. Wśród aresztowa- 
nych znajduje się także czterech Niemców, któ- 
rzy brali udział w oszustwach. 


* Niezwykła zemsta. Wpółobłąka- 
ny aktor amerykański Morris, który postanowił 
zyskać rozgłos za każdą cenę, szrawił w tych 
dniach niemały popłoch w jednej z nowoyor- 
skich dzielnie. W przeciągu nader krótkiego 
czasu wybuchł tam pożar w kilku olbrzymich 
budynkach ; zaledwie straż pożarna zdołała go 
opanować w jednem imiejseu, już wszczynał się 
gdzieindziej. Płomienie pojawiały się zawsze na 
dole w pobliżu windy i szybko przenosiły się 
na wyższe piętra. W całej dzielnicy powstałą 
formalna panika, mieszkańcy uciekali tłumnie 
na ulicę, — W dwóch wypadkach z trudem 
tylko udało się uratować zagrożonych pożarem 
ludzi. Podejrzenie o pedpalanie padło wreszcie 
na Morrisa, którego też aresztowano. W śledztwie 
okazało się, że był om istotnie podpalaczem, 
chciał się bowiem pomścić w ten sposób na 
mieszkańcach Nowego Yorku za brak uznania 
jego talentu. 


Notatki literacko-artystyczne. 


kilka popołudniowych godzin. 


piej od sobotnich 
mówiąc poszły fatalnie. 
Wogóle łączenie 


„Pajaców* rzeczy 


poprzedzenie „Fryca* jakąś komedyjką 


w innym razie wrażenie całe zaciera się, 
Wracamy do „Jasia.“ 


ubogiego Jasia i Małgosi, 


lub gdy 
mawiają modlitwę. 
Bajeczną, jak zwykle czarownicą 


sej góry”. 


wykrojoną jakby z bajki, stworzyły pp. 


„bobaki* w połatanych 


czyniły się niemało do zupełnego sukcesu. 


pp. Sauer i Kornażyńskiej, 


przedstawień 
starannie przygotowaną. 


Ly ssużące 
ete, i t. d. Później więcej 
ogólne. A zatem przy powtórzeniu „Jasia“ zda- 
łoby się więcej precyzyi w tym kierunku. 

D. Baranowski. 


Posiedzenie Grona konserwatorów 
Galicyi zachodniej odbyło się w dniu 17 
października 1906 pod przewodnictwem kons. 
dr. Tomkowicza. 

Kons. Kopera składa sprawozdanie z czyn- 
ności w swoim okręgu. 

Konserwator zalecił projekt polichromi- 
kościoła w Skrzyszowie, wykonany przez arty 
stę malarza p. Bukowskiego. 

W Szynwałdzie dał inicyatywę do wstrzy- 
mania rozebrania kościoła drewnianego. 

W obszerniejszej dyskusyi omawiano kwe- 
styę szybkiego w naszych czasach znikania tak 
charakterystycznych drewnianych  kościółków 
wiejskich, Postanowiono starać się, ile można 
o ieh zachowanie, a w każdym razie przyspie- 
szyć dzieło ich inwentaryzacyi, przekonano się 
bowiem, że publikacya zabytku podnosi jego 
wartość, a nieraz pomaga go uratować. 

Kons. Kopera podał dalej do wiadomości, 
że częściowo spalony pałacyk w Rzeszowie bę- 
dzie odrestaurowany pad kierunkiem konserwa- 
tora przez budowniczego p. Holubowicza, 

Kościół w Starym Wiśniczu restauruje p. 
Hendel, polichromię dał p. Mikulski; rzecz cała 
prowadzona bardzo dobrze. 

W sprawie restauracyi portalu w kate- 
drze tarnowskiej konserwator nie otrzymał żą- 
danych wyjaśnień. 

Kons. Stryjeński przedstawia swoją opi- 
nig e kościele w Sromowcach niżnych, foto- 
grafie i zdjęcia, wykonane przez p. architektę 
Mączyńskiego. 

Grono w myśl referatu uchwala poprzeć 
podanie ks. proboszcza do Sejmu o udzielenie 
subwencyi na tryptyk, 

Sprawę ratowania dawnego kościoła w 
Rabce i kościoła w Maniowcach odstąpiono 
kons. Odrzywolskiemu i Stryjeńskiemu. 

Kor. Muczkowski przedstawia referat w 
sprawie nowelli do ustawy budowla: 
nej dla m. Krakowa. 

Po dłuższej dyskusyi odstąpiono go ko- 
misyi. 

Kons, Tomkowicz zdaje sprawę z czyn- 
ności załatwionych w zastępstwie innych kon- 
serwatorów w czasie wakacji. 

Razem z kor. Hendlem, brał udział w 
badaniu zamku niepołomickiego i przygotowa- 
nych płanów jego restauracyi wraz z delego- 


Z muzyki. (Wznowienie „Jasia i Mał- 
gosi“, operowej baśni Engelberta Humperdin- 
cka). Przyjemnie spędzono wczoraj w teatrze 
Wznowiono od- 
dawna niegraną baśń Humperdincka „mistrza 
wszelakiej mnzycznej mądrości*. A chociaż „Ja- 
sia i Małgosię* wykonano bez próby, o ileż le- 
„Pajaców*, które nawiasem 


tak 
silnej z „Przyjacielem Frycem* nie uważam za 
pomysł szczęśliwy. Lepiej niezawodnie będzie 
albo 
lżejszą operetką (jednoaktówek jest dosyć!) Na 
takiem połączeniu „Fryc“ tylko zyskać może; 


I znowu tak, jak dawniej, wesołe usposo- 
bienie panowało wszechwładnie na widowni, 
zapełnionej setkami dzieciąt i dzieci. „Mała 
publiczneść* współczując serdecznie z losami 
miemiała z »achwy- 
tu, gdy aniołowie nawiedzają w śnie młodych 
figlarzy, biła radośnie brawa, kiedy czarownica 
znikła w czeluściach ogniem ziejącego piecyka, 
oswobodzone duszyczki wspólnie od- 


była 
wczoraj p. Kasprowiezowa, pełna dyabelskiej 
werwy, nieodrodna kuzynka Lucypera z „Ły* 


Ogremnie sympatyczną parę dzieciaków, 
Mo- 
krzycka i Hendrichówna, Obie nad wyraz miłe 
sukienkach, potrafiły 
faktycznie wżyć się w odtworzone maleństwa, 
okazując tym sposobem dużo bardzo sprytu i 
uzdolnienia aktorskiego. Przytem młode i świe- 
że głosy, doskonale opracowane partye, przy- 


Bardzo dobrą rodzicielską parą byli pp. 
Łopatyńska i Bogucki, a nawet dwa duchy 
(nocy i rosy) niczem nie raziły w wykonaniu 


Orkiestra pod kieruukiem p. Rukawiny 
wybrnęła szezęśliwie z wcale trudnego zadania. 
Jedynie strona techniczha przedstawienia (ma- 
szynerya) coś niedomagała. Dekoracyjna strona 
dla dzieci powinna być bardzo 
Dziecko (rzecz wiado- 
ma) zwraca uwagę o wiele prędzej na szczegó- 
ły Prędzej bez wątpienia zauważy walący się 
komin, zawieszony na sznurku, rękę maszynisty 
poruszającego ogniste płomienie z piecyka, sznu- 
czarownicy do bujania po scenie 
opowiada o tych 
niedokładnościach przyćmiewajacych wrażenie 


wanym przez Ministerstwo rolnictwa 


obecnie jest nadzieja, 


wniane w Niegowici i w Grabiu. 


i zgodził się na żądane mniejsze naprawki. 
ryi w Krakowie. 


średniowieczne malowanie 
św. Andrzeja, 
wania, 


kaustyką, techniką u nas bardzo rzadką. 


znacznej wielkości. 


X Orchestre composé par M. Karłowicz. Op. 


rygodnie secptycznem, gdyby się wątpiło, 
ten koncert przejdzie przez Europę bez echa 


wie zajmą „się nim z 
który obudza się tylko wobec wielkich dzieł. 
Poznały go dotychczas nasze większe miasta, 


sequentes! Gdy się poznaje całą literaturę kon- 
certów skrzypeowych od czasów w których po- 
wstały analogiczne utwory Brucha, Lalo, Raffa, 
Brahmsa, Dvófaka, Saint-Saćnsa i Czajkowskie- 
go, wtedy doprawdy jest się w trudnem poło- 
żeniu, jeśli się chce wydać sąd zmierzający ku 
przyznanin palmy pierwszeństwa jednemu z 
współczesnych koncertów. Każdy z nich odzna- 
cza sie tem, że jedna z zalet góraje nad isne- 
mi, znikającemi prawie zupełnie; ale koncert 
Karłowicza posiada wiele bardzo wysokich za- 
let, które stawiają go ponad te koncerty. Naj- 
lepiej osądzić go przez porównanie z koncerta- 
mi, które są stosunkowo najlepsze. Koncert Du- 
bois, który od czasu do czasu jest grany w... 
konserwatoryach, jest nawskroś nudną i skó- 
rzaną muzyką; koncerty Dalerozea i d Erlan- 
gera nie posiadają nie nadzwyczajnego w so- 
bie, prócz pikantnej instrumentacyi i elegancyi 
formy oraz wyrafinowanych efektów wirtuozow= 
skich, żadnej wagi nie można przypisywać kon- 
certom Sinigaglii, Głazunowa lub Koniusa, mi- 
mo, że niektóre partye są interesujące, co zre- 
sztą nie jest największą zaletą dzieła sztuki. 
Na czystoj efekciarskiem  wirtuczostwie pole- 
gaja koncerty Hubaya, Tor Aulina i t. p. Je- 
źelibyśmy zalety koncertów mogli oznaczać cy- 
frami, to największą z nich osiągnie koncert 
Karłowicza. Bo Karłowicz, to coś więcej niż po- 
tężny talent! Nie ulega jnź wątpliwości, że 
jego koncert jest najlepszym polskim kon- 
certem skrzypeawyim, lepszym pod każdym wzglę- 
dem od „Militarkonzertu* Karola Lipińskie- 
go, gdyż nie posuwająe się do narzutających 
sią efektów jego dwugryfowej techniki (choć 
jej u Karlowicza jest sporo) przewyższa go Do- 
gactwem czysto myślowem, inwencya i t. d. 
Efekty w koncercie Lipińskiego tak sa- 
mo się już zużyły, jak i koncert d mol Hen- 
ryka Wieniawskiego; w tym ostatnim czuje 
się naprzód wirtuoza, potem dopiero kompozy- 
tora. Żadnego interesu nie bndzi skrzypcowy 
koncert Młynarskiego: schemat i eklektycyzm 
i nic ponad to, bo treść jest więcej, niż skro- 
mna. [mponuje nam w koncercie Karłowicza 
wyzyskanie wszystkich podatnych technicznych 
właściwości skrzypiec; pod tym względem jest 
on wdzięczniejszym dla skrzypka, niź n. p. 
dość znany koncert A-dur Sindinga. To zape- 
wni mu szybkie rozpowszechnienie. Co do sto- 
sunku skrzypiec do orkiestry, to Karłowicz wy 
brał drogę pośrednią między dwoina formami 
współczesnego koneertn: t. j. jego koncert nie 
jest rodzajem symfonii ze skrzypcami obligato, 
ani nie jest koncertem, w którym skrzypce wy- 
suwają się na plan pierwszy, a orkiestra po- 
dąża za niemi, lnb podpiera je. Jestio nie- 
zmiernie szczęśliwy wybór, a zarazem dowód 
wysokiej, artystycznej dystynkcyi, właściwej 
tylko bardzo niewielu naszym kompozytorom. 
Wyełiminowanie wszelkich sztuczek, na które 
są łakomi wirtuozowie, jest tem bardziej godne 
najwyższych komplementów, że ów koncert po- 
wstał w czasie, gdy Karłowicz zamierzał być 
wirtuozem. Ta „aurea mediocritas“ jest wi- 
doczną n. p. w kadeneyi pierwszej części kon- 


archi- 
tektem p. Tacheccim. Sprawę tę poruszyło gro- 
no przed kilkoma laty w osobnym memoryale, 
że restauracya przyjdzie 
do skutku przy finansowym współudziale Mi- 
nisterstwa rolnictwa, wojny i sprawiedliwości. 

Konserwator zwiedził dalej kościoły dre= 


W Niegowici pomalował wnętrze kościoła 
p. Mikulski, w Grabiu był konserwator wsku- 
tek wezwania książeco-biskupiego konsystorza 


We własnym okręgu sprzeciwił się kon- 
serwator sprzedaży gobelinu z kościoła P. Ma- 


W kościele św. Krzyża w Krakowie roz- 
począł art.-malarz p. Makarewicz restaurować 
ścienne w kaplicy 
przedstawiające scenę Ukrzyżo- 
na co fnnduszu udzieliła Gronu kra- 
kowska Ka:a oszczędności. Okazuje się, że nie 
jest to fresk, ale, jak się zdaje, malowanie en- 


Również p. Makarewicz restauruje ko- 
sztem konwentu ks. Augustynów duży obraz 
ścienny w krużganku klasztoru przy kościele 
św. Katarzyny, przedstawiający P. Jezusa w 
cierniowej koronie i M. Boską w półfigurach 


Koncert skrzypcowy M. Karlowicza. 
(Concert pour Violon avec accompagnement 


8. Partition d'Orchestre 20 marcs, parties 
d'orchestre 20 m., arrangement pour violon 
et piano 8 marcs, Berlin, Schlesinger sche 
Buch © Musikhandlung — Wiedeń, ©. Ha- 
slinger). Podwójną zasługę zdobył nasz wielki 
symfonista Mieczysław Karłowiez przez wy- 
danie swego koncertu skrzypcowego: wzbogaca 
naszą ubogą w dobre koncerty literaturę nuv- 
zyczną i pobudza do życia ogólną światową 
skrzypcową muzykę. Byłoby bowiem czemś ka- 
4e 


Ani na chwilę nie wątpię, że wieley wirtuczo- 
całym  pietyzmem, 


kilka rossyjskich, oraz Berlin i Wiedeń. Vivant 


: oko 
certu, uwolnionej od wszelkich payaan 
efektów, obliczonych na plaski ostoi uj 
żby koncertowej; owszem, tä Pro MAE 
każdego inteligentnego muzyka i a nie I ep 
do formy, to kto wie, czy Kariowi ei p LM i 
jeduym z najsilniejszych wspóloges wie ü i A 
ców; to rozwijanie myśli w przeciw! (00 wi yk 
luźnego kładzenia ich obok siebie „gł spr | fin, d 
n. p. w „szkole“ Nosko» skiego) "AA j hy, 
mistrzowskie; u Karłowicza mona p ań ti, ak 
na żywym przykładzie nanczyć, %0  widti s UT 
bić z pojedynczego motywu Nieraz użytko bic” 
jak nawet wielki talent nie umie “ig, gór kdo h 
motywu i nie umie snuć logicznie my iat ti, 
łowicz jest jednym z wyjątkowych jak ni biją 
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wdziwi wieley %xompozytorowie: “Wie 4 Hiap h | 
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jących fal“ i „Trzech odwieczny jel W Nią” 
Czekamy va partytury tych dwóch doki po” kry: 
stanowią graniczny pomnik nowej i pol” 4 rmi 
skiej muzyki, tej epoki, która P0 


względem góruje nad poprzednią. < piji 
A f 
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dr. W. Qielneki ; Bogusław Butrym? aigrit 
Regina, Hosanua, wiersze: Ludwik Wia 
Krwawe ręce, powieść (e. d.); Kareta a> 


ETI 
ń bica RomEN E seją UK 
nowela (z życia górnika); Maryla U" eg 


W letnie poładnie, wiersz; Józef SST s 

U progu, Na stepie, wiersze; Erne: KĘ EN 
Połgłówek i gąska, nowela, przeł. “i pi p5 lęg te 
rva Kazecka: Każdy włos twój jest ME" Dis, gł Pag 
lewski i złoty... wiersz; Upton Sineto gok dy 
gla — Truciciele z Olieage. powie gaii lig 
czenie), przekład H. Argasińskiego; de W: biz © 
Kryczyński: Bakowina a Polska, eo T, 
ryczno-społeczny (TL) (z portretem i 4 s tyg; żą 
Autoni Talar: Zaremba, nowela; D- Ko łą al 
ski: Eugeniusz Onegin, sprawozdanie ad p? dą 9x 
(ui): List z Krakowa, korespondencya > agi wy, ay 
na uroczystość (z 4 rycinami); h. % "a (67, e, i; 
tu lwowskiego ; — nowy prezes kala gó, | My * 
tretem); (bi): F Ś.p. hw. Danin Barko ie tap, 
Ryciny: 13 reprodukcyj arcydzieł $ by, } 
W dodatkn dział: „Na wolee chwile * dy aj 
X 
Z teatra miejskiego. Ze70%487 ii 
na srode premiera „Pani Walewszic) i NI, Myj 
wej sztuki W. Gąsiorawski=gun i od» RO MJ 
wicza, wywołała wśród publiczności ira ty dł 
kie zaintoresowanie, o czem Świadczy © F eh 
ruch w kasie zamawiań. Pi ” Sy 
Również dobrze zapowiada się I AL Mg b 
wznowienie operetki Suppezo p Bogat! tpai 
Miłowską w roli tytułowej. Kg 
j tyi 


4 + o z-GAGÓ 

Reperioar Teatru miejskie? 

we Lwowie. 1 ki 

5 RA ge gb | 

Dziś, w poniedziałuk po raz s zj” i 

albo nie“ (Trivlepatte), komedya W 
T, Bernard i A. Godfernaux. UA 


We wtorek po raz pierwszy (WE at | 
: . a) 
„Boccacio“, opera komiczna w 9 Towel: gr Q; 
Suppógo, z p. Miłowską w roli tytw pad „ó | 5 


We środę. po raz pierwszy ngga 
lewska*, sztuka w 5 aktach przez 
Gąsiorowskiego i Ignacego Nikorow igo 

We czwartex, po raz drugi siao 
opera komiczna w 3 aktach Fr. Supp? 
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Maszyna piekielna 
w Bazylice św. Piotr? 


4 
„ra Pił? 
La 
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U Następujące słowa: 


„Wielkie idee tego orędzia cesarskiego 
stały się wzorem także i dla innych państw. 
Niestety, ostatecznemu urzeczywistnieniu orę 
dzia stawia się trwały opór z tej właśnie 
strony, która sobie przywłaszczyła przywilej 
przemawiania w imienia robotników. Mimoto 
wierzę, że ostatecznie spotka się ze sprawie- 
dliwem uznaniem to, Go się zrobiło iGo w 
granicach ekonomicznej inożności było do 
zrobienia. Przy tej sposobności wyrażony sil- 
ną wolę, aby państwo pod względem eko 
nomicznym nie spoczywało*. 

Nowoje Wremia pisze, że zapewnie- 
nie ks. Buelowa, iż Niemcy nie myślą 
się mieszać w stosunki rossyjskie powinno 
także uspokvić polemikę partyjną w sprawie 
rossyjskiej, Złe języki wprawdzie w powie- 
dzeniu ks. Buelowa, że pragnie utrzymania 
jedności Rossyi, będą upatrywały wystąpie- 
nie pośrediie przeciw postulatom Finlandyi, 
Polski i innych krajów, ale oceniając mowę 
ks, Buelowa sprawiedliwie, trzeba mieć przed 
oczami jej całość, a nie oderwane frazesy. 


Papież przyjął wezoraj po południu 
w sali tronowej wielu Włochów i cudzoziem- 
ców, razem około 200 osób, rozmawiał z ni- 
mi długo i podawał rękę do ucalowania. 


Reakcyjna prasa rossyjska 
dzwoni na alarm, Coraz CZĘSCIEJ, i gwałto- 
wniej nawołując do obrony Uhelmszczyzny 
przed polskim zaborem, Wobec tego robi 
warszawskie Słowo uwagę, że się cos knuje, 
że czarne sotnie przygotowują grunt do Ja- 
kiegoś nowego aktu. „Niechybnie chodzi 
znowu o sławną już gubernie chelmską, Nie 
charakterystyczniejszego, jak ta gubernia. 
Na co ona komu potrzebna? Uzy siłom rus- 
syfikującym Królestwo Polskie ? Nie. Prze- 
cie cała gubernia siedlecka i lubelska jest 
w ich mocy. Nowa gubernia nie nie doko- 
na, nie nie osiągnie, nowych. form ucisku 
nie wymyśli, bo wszystko mieć musi grani- 
ce, a w tem już rząd doszedł do doskonało- 
ści”. Artykuł wielce znamienny, zwłaszcza w 
spokojnem, rozważnem Słowie. l 

Wszyscy gubernatorowie, którzy w osta- 
tanich tygodniach bawili w Petersburgu, 
stwierdzili zgodnie, iż o zdobyciu wię- 
kszości w Dumie rząd nie może ima- 
rzyć. Na urzędników nie ma co liczyć, nie 
posiadają oni zaufania ludności i w gruncie 
rzeczy dużo ich nie sprzyja rządowi. Roz- 
wiązanie drugiej Dumy nie doprowadzi do 
rozruchów, jeżeli rząd dalej dążyć zechce do 
podniesienia dobrobytu włościan. Wielu gu- 
bernatorów stwierdza, iż wrzenie na pro- 
winepi zawdzięczać należy prasie patersbuc- 
skiej, na którą wypadaloby nałożyć odpo- 
dnią cenzurę przed wypuszczeniem jej po za 
rogatki stolicy. Pomimo te wszystkie glosy, 
rząd postanowił być „Śmiały m do 
końca“ i z odwagą wystąpi da walki wy- 
borczej. , 

Na poglądy ańministracyi prowineyo- 
nalnej co do tego, jak ludność. przyjmie 
rozwiązanie drugiej „rewolucyjnej“ Dumy, 
zgadza się i Pobiedonoscew, który twierdzi, 
że w Rossyi niema opinii publi- 
cznej, lecz tylko nastrój publiczny, który 
może uledz zmianie przy pomocy odpowie- 
dnich środków ze strony rządu. Słowa te 
ustawicznie są powtarzane w sferach wpły- 
wowych. 

W dniach najbliższych przystąpi Kada 
ministrów do omówienia kwestyi żydo w- 
skiej. | Tir 
W Moskwie przez trzy dni odbywały Się 
narady centralnego komitetu „ka 
detów* z udziałem delegatów niektórych 
grup prowincyonalnych. Przedmiotem navad 
byla głównie rozpoczynająca się kampania 
wyborcza, Delegaci prowincyonalni stwier- 
dzając ciężkie warunki, Ww jakich znalazła 
sie działalność partyi wskutek prześladowań 
zo strony administracyi, zapewniali jednakże, 
że pomimo to wszystko „kadeci“ mogą ii- 
czyć na zwycięstwo przy nowych wyko- 
rach. zę 

Ruś dowiaduje się, że ministerstwo 
sprawiedliwości ma rozesłać okólnik, z ab ra- 
niajacy adwokatom przysięgłym 
i pomocnikom adwokatów przysięgłych nale- 
żeć do partyj politycznych. 

Liczba zgłoszonych w Warsza- 
wie deklaracyj dochodzi już do kilkuna- 
stu tysięcy. Zydzi rozwinąwszy ogromną agi- 
tacyę, doprowadzili do bardzo poważnych 
rezultatów. Tylko w czterech cyrkulach: 
zamkowym, łazienkowskim, nowoświatowym 
i mokotowskim Żydzi złożyli 5 do 25 pre. 
ogólnej liczby deklaracyj, w pozostałych zaś 
liczba ich deklaracyj waha się pomiędzy 50 
a 99 pre. Partya socyalistyczna „Proletaryat“ 
WZYWA do wybierania postępowych demokra- 
tów; swoich kandydatów nie stawia. 


„Urzędowe serbskie Biuro prasowe upo- 
ważnione zostało do oficpalnego oświadcze- 
nia, że doniesienia pism zagranicznych 0 
chorobie następcy tronu ks. Jerze- 
go, Szczególnie, jakoby był chory umysłowo 
i 2 tego powodu miał być usunięty od na- 
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stępstwa tronu, jest zupełnie pozbawione 
podstawy. Następca tronu cieszy się najle- 
pszem zdrowiem i onegdaj był na polowaniu, 
wczoraj zaś demonstracyjnie przechadzał sie 
po najbardziej ożywionych ulicach Belgradu. 
w celu zaprzeczenia tym sposobem pagło- 
skom, 


rzy szkolnej) wtargnął onegdaj jakiś mężczy- 
zna z okrzykiem: „Idźcie do domu, precz z 
Macierzą szkolną!* Za tym okrzykiem po- 
szły dalsze wymyślania i pogróżki. Przestra- 
szone dzieci opuściły szkolę. 

Warszawa, 19 listopada, (Tel. pryw.). 
Kilku bandytów napadło wczoraj na piwiar- 
nię przy zbiegu ul. Piekarmej i Leszczyń- 
skiej. Gdy właściciel nie chciał wydać pie- 
niędzy, zabito go 4-ma strzałami rewolwe- 
rowymi. Napastnicy zabrali kilkanaście 
rubli. 

Warszawa, 19 listopada. (Tel. pryw.). 
Magistrat warszawski zwrócił się do gen.- 
gubernatora z prośbą o wyjednanie cesar- 
skiego zezwolenia na to, by lista prawy- 
borców m. Warszawy zamiast ogłoszenia jej 
w Gazecie policyjnej, jak tego wymagają o- 
bowiązujące przepisy, była wystawiona na 
widok publiczny w magistracie i w 12 pun- 
ktach miasta, w ten sam sposób jaki był 
dotąd stosowany przy listach dodatkowych 
w czasie poprzednich wyborów. 

Połtawa, 19 listopada. (Pet. 4g.). 
W sobotę około godziny 9 wieczorem za- 
strzelili nieznani złoczyńcy szefa tutejszej 
załogi, generała Połkowinkowa i 
przechodzącego przypadkiem ulicą żołnierza. 

Petersburg, 19 listopada. W sali ze- 
brań szlachty odbyło się wczoraj walne zgro- 
madzenie Związku 50 października, przy u- 
dziale kilkuset osób. Gueczkow, objąwszy 
przewodnictwo, zaznaczył w swej mowie, że 
obecne wybory do Dumy dowiodą prawdopo- 
dobnie większego zrozumienia rzeczy i bar- 
dziej dojrzałych przekonań. Kto pragnie o- 
siąpnąć prawa obywatelskie na drodze re- 
wolueji i wstrząśnienia ojczyzny, niechaj gło- 
suje za kadetami i innemi stronnietwami, 
stojącemi po lewej stronie. (o się tyczy stron- 
nietw prawicy, to dążności ich w kwestyi 
agrarnej, robotniczej i szkolnej są postępo- 
wo - demokratyczne. Będą one — powiada 
mowća — pożądanymi sojusznikami, jeżeli 
nie dziś, to w dzień po wyborach, w walce 
o strzeżenie prerogatyw monarchicznej wła- 
dzy państwowej, w kwestyi narodowościowej 
i w kwestyach polityki światowej. Z drugiej 
strony ja, który jestem zbyt wielkim kon- 
stytucyonalistą i który wierzę we wspaniałą 
przyszłość rossyjskiej monarchii na zasadzie 
przyznania wielkich reform demokratycznych, 
widzę, że występują ku ochronie samowładz- 
twa żywioly, które doprowadziły nas już do 
katastrof. Boję się tych ludzi, sądzę, że nie 
mogą oni podzielać naszych przekonań, mia- 
nowicie w tym kierunku, iż zasada monar- 
chiezna musi być konstytucyjną co do for- 
my, ż demokratyczną co do swych zadań. 
(Zywe oklaski). 

Miliukia oświadczył, że praca ustawo- 
daweza gabinetu Stołypina jest wprawdzie 
co do formy antikonstytucyjna, ale w isto- 
cie swej działa pomyślnie, gdyż odpowiada 
wymaganiom czasu i zyskuje uznanie ludno- 
ści. Można w tem widzieć dowód, że nawet 
ciężka maszyna biurokratyczna przejmuje się 
zasadami manifestu październikowego, 60 za- 
powiada na przyszłość pokojową wspólną 
pracę zastępstwa ludu z rządem. 

Flewakow wygłosił mowę, w której 
rzekł między innemi: Związek 30 paździer- 
nika uważa, że ojczyzna nie jest własnością 
jedaego stronnictwa, lecz przeciwnie stron- 
nictwo jest sługą ojczyzny. Kochamy ojczy- 
znę, nie chcemy, by krew rodaków naszych 
załewała ulice miast rossyjskich. Pragniemy, 
aby panowała w kraju zasada równości oby- 
watelskiej, a nie zmienny wplyw tego lub 
owego stronnietwa. Nie obiecujemy nic, czego 
nie możemy wypełnić, nie możemy podpisy- 
wać weksłu, którego nie zdołamy wykupić, 
Jesteśmy obrońeaimi prawa i sprawiedłiwo- 
ści. Jesteśmy przekonani, że pomyślność na- 
rodu tkwi nie w stali miecza, lecz w żelazie 
lemiesza. Jesteśmy przeciwnicy krzyża, na 
którym przybija się nowych świętych, ale 
wielbimy krzyż naszego Zbawiciela, który za 
ceng własnego życia wypowiedział słowa po- 
koju i miłości. Wyznajemy zasady monar- 
ehiezne, ale monarchia nie jest naszym sym- 
bolem, choć jest świętą dla nas, bo oddała 
wielkie usługi kulturze naszego kraju. Nie 
podamy jednakowoż ręki tym, którzy nie 
cheą pozwolić monarehom Rossyi, aby pa- 
nowali jako oswobodziciele nad obywatelami, 
a nie nad niewolnikami. Jedność czyni sil- 
nym. Przystąpmy do urny z modlitwą, by Bóg 
zesłał nam proroka, który zdoła Rossyę u- 
ratować. Niech żyje wolne rossyjskie cesar- 
stwo, kierowane przez cesarza, którego do- 
radcami są najlepsze umysły i najlepsze ser- 
ea Ojczyzny ! 

białystok, 19 listopada. Przy ulicy 
Aleksandrowskiej wybuchła wczoraj bomba, 
podrzucona przez nieznanego sprawcę, wy- 
buch jej jednakże, prócz wielkiego huku, 
nie miał żadnych innych skutków. 

Barrok, 19 listopada. Wczoraj spu- 
szczono na wodę rossyjski krążownik „Ru- 


Ze źródeł greckich donoszą codziennie 
o napadach komitadżiów w okolic 
Saloniki. W miejscowosci Kochinowo i Ru- 
mol zabito wiele kobiet i dzieci. 


Z Kapstadu donoszą, że jednego z do- 
wódców oddziału Ferreiry ujęto. 


TELRGRANY CAŻEKY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 19 listopada. Pod przewodni- 
ctwem Najj. Pana odbyła się dziś o godz. 1 
po południu narada wspólnych PP. Mini- 
strów w sprawach delegacyjnych. 

Wiedeń, 19 listopada. Wiener Ztg. o- 
głasza: Najj. Pan nadał posłowi sejmowemu 
i posiada :zowi gruntowemu, Jerzemu Cien- 
ciale w Sibicy, krzyż kawalerski orderu 
Franciszka Józefa. 

Wiedeń, 19 listopada. Król grecki 
przyjął dziś na dłuższej audyeneyi P. Mini- 
stra spraw zagranicznych br. Aehrenthala, 
a następnie odwiedził niemieckiego ambasa- 
dora Wedeła i zabawił u niego pół godziny. 

Wiedeń, 19 listopada. Księżna Karolina 
Marya Immakulata Sasko-Kobursko-Gotajska 
w dniu 15 b. m. przybyła w towarzystwie swe- 
go Malżonka ks. Augusta Leopolda i Braci 
Najd. Areyksiążąt Leopolda i Franciszka 
Salvatora w odwiedziny do Najd. Avrcyksię- 
żniezki Maryi Waleryi do Walsee. Dnia na- 
stępnego poważnie zachorowała. 

Budapeszt, 19 listopada. Na wystawie 
obrazów „Urania“ wybuchł pożar. Spłonęto 
wiele obrazów i gobelinów. Szkoda wynosi 
40.000 koron. i 

Kopenhaga, 19 listopada. Królestwo 
odjechali wezoraj wieczorem do Berlina. 

"_ Berlin, 19 listopada. Z okazyi bliskiego 
przybycia duńskiej pary królewskiej Nordd. 
Allg. Zig. wyraża życzenie, „aby wizyta ta 
przyczyniła się do zacieśnienia węzłów przy- 
jaźni, łączących oba kraje, Dziennik ten tak 
dalej pisze: „Odrębne życie polityczne i du- 
chowe pobratymczych narodów odczuwamy 
nie jako uszczerbek, lecz jako wzbogacenie 
wspólności kulturalnej. Nasza polityka nigdy 
nie wdzierała się wrogo w pokojowy rozwój 
innych narodów, lecz bez zazdrości przyj- 
mowała zdobycze ekonomiczne i kulturalne 
w naszej części swiata“. 1 

Berlin, 19 listopada. Przybyli tu dzi- 
siaj królestwo duńscy, witani na dworcu 
przez cesarza, cesarzową i następeę tronu. 

Londyn, 19 listopada. Urząd wojenny 
ogłasza: Minister wojny Haldane w wyko- 
naniu polityki, którą rozwinął w mowie swej 
d. 27 października b.r., stara się o należyte 
wykształcenie doborowych oficerów, którzy 
mają być uzdolnieni do wyższych posad w 
zarządzie armii i w poszczególnych gałęziach 
służby. Minister ustanowił wydział doradczy, 
który ma ułożyć propozycye w tej kwesty. 

Nowy Jerk, 19 listopada. Towarzy- 
stwo „Standard Oil Company“ rozesłało do 
swych akcyonaryuszy okólnik z oświadcze- 
niem, że stanowisko Towarzystwa jest takie, 
iż niepodobna go zaatakować ani z punktu 
widzenia ustawy, ani też moralności. Dyre- 
ktorowia utrzymują z wszelką pewnościa, że 
z procesu, jaki rząd wytoczył Towarzystwu, 
wyjdzie ono usprawiedliwione, 

San Francisco, 19 listopada. Eskadra 
japońsku, której przybycia oczekują tu na 
wiosnę, składać się będzie z jednego okrętu 
bojowego i dwóch krążowników, a pozosta- 
wać będzie pod dowództwem wiceadmirała 
Kataoki, Eskadra poprzednio złoży krótką 
wizytę w Honolulu, a w marcu lub kwietniu 
tu przybędzie. 


Strejk szkolny w Wielkopolsce. 

Warszawa, 19 listopada. (Tel. pryw.). 
Do Kuryera Warsz. donoszą z Berlina: 
Wbrew pierwotnemu zamiarowi Koło polskie 
w parlamencie niemieckim postanowiło za- 
interpelować rząd w sprawie strejku szkol- 
nego w Poznańskiem. Motywem interpela- 
cyi będzie wyrok sądu w Zabrzu, skazujący 
dziewczynkę, która odmówiła w szkole od- 
powiedzi po niemiecku podezas wykładu re- 
ligii, na oddanie do zakładu poprawczego, 
Koło polskie oświadczy, że parlament jest 
kompetentny w tej sprawie, gdyż zarządzenie 
powyższe' sądu sprzeciwia się kodeksowi cy- 
wilnemu, wyłączającemu zastosowanie kary 
odesłania do zakładu poprawczego za prze- 
winienie natury politycznej, 


ryk*, 
Położenie w Królestwie Polskiem i 
w Rossyi, OQGpowiedzialny redaktor : 
Warszawa, 19 listopada. (Tel. pryw.) Ańrm Mrechowieeki. 


Do szkoły początkowej im. Staszica (Macie- 


NADESŁANE. 


Z LIKWIDACYI SPOŁKI TAPICERÓW 


nabyte portiery, firanki, kapy, dywany, materye 

meblowe i t. p. sprzedajemy niżej cen fabrycznych 

Polecamy własnego wyrobu meble salonowe, jadal- 
nie i pościel tamiej jak wszędzie. 

Józef Schuster i Kazimierz Toczyski 

Lwów, ul, II. Maja I. 5, przedtem Spółka taalcerów. 


Bie. Girefińs«i 


ordynuje w chorobach nerek i pęeherza (dróg mo- 
czowych) 


obecnie ul. Akademicka 8 od 2—4. 


Zakład okulistyczny 
Dr. A. Burzyńskiego i Dr. A. Jaworskiego 


b. długoletnich asystentów kliniki ocznej Uniw. 
iwowskiego we Lwowie ul. Teatralna 7 (naprzeciw 
Katedry.) 

Leczenie cierpień ocznych. 

Operacye oczne (katarakty, jaskry, zezu i t. p.) Do- 
bór szkieł. — Wstawianie sztucznych oczu. 


lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej: 


ja 19 listopada 1906. | płacą |żądają 
Lwów, dnia 19 listopada uj ni 
I. Akcye za sztukę. |K WIĘK bi 


Banku hip. gal. po 200 zł. (400 kor.) 568 --|576 — 


Banku gal. dla handlu i przem. 


po zł. 200 (400 kor.). . . . — —160 — 
Kol. Lwów-Czern.-Jassy po 200 zł. 
w. a. w srebrze (400 kor.) . 579 —|586 — 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- 
tem Lipińsktego po 500 kor. . ="2)300 — 
Tow. dla gal. przedsięb. elektry- 
eznych wod. po 200 zł. (400 kor.) 400 —l410 — 
II. Listy zastawne za 100 kor. 
eo 
Banku h.g.5% w. a wyl.z 10% w |110 —|110 70 
n nn lak n los w 50 1. „ |100 50/101 20 
» n kla _ „601.po200k. o | 97 20| 97 90 
„ Kraj. 414% „los w 51 l. ag. |100 70/101 40 
1 -.g „los w 5% L „m | 97 70| 98 40 
Tow. kred. gal. ziem. 4% (pierw- œ 
sza emisya) . . . . - > : m | 99 30| — — 
Tow. kred. galice. ziemsk. 4% a 
los w 413), lat . . NE 89/50 em 5a 
4% los. w 56 lat . = | 97 36| 98 — 
= 
MIL. Obligi za 100 kor. © 
Gal. funduszu propin. 4% w. a. * | 98 70| 99 40 
Bukow. funduszu propin. 5% w.a. 5 [102 —| — — 
Komunalne Banku kr. 5% (2em.) A | — —| — — 
n n nh% (Bem) „ |100 701101 40 
p n 4%(4em) „| 97 —| 97 70 
Kol. lokalne dito 4% . . . . o | 97 —| 97 %0 
Pożyczki kr. 4% po 200 kor. z ro- 
kukledj („UWE . NE Pe 98 20| 98 SU 
Pożyczka m. Lwowa 4% a 95 80! 96 50 
n n n 4 konwen. s 98 10 98 80 
IV. Losy. 
M Krakowa po zł. 20 (40 kor.) oial 94 — 
V. Monety. 
Dukat cesarski . 11 24| 11 40 
20 frankówka . . . . . . 19 --| 19 25 
100 rubli rossyjskich srebrnych 249 —i251 50 
100 rubli rossyjskich papierowych 258 —|255 — 
100 marek niemieckich . . . . 117 39/117 90 


iauvrs giełdy wiedeńskiej. 
Dnia 17 listopada 1906. 


A. Ogólny dłng państwa, płacą żądają 
Jednolity dług państwa w banknot, 

maj-listopad DAE 9915 9935 

styczeń lipiec z . 9895 2915 


b) tudzież 570,5808 części realności objętej 
whl. 414 ks. gr. gm. kat. Rzepince, skła- 
dającej się z p. gr. 326, 884 w niwie Ocze- 
ret o pow. 2 m. 564 s. kwadr., tudzież z 
pgr. 474, 716 i 7872 w niwis Hanczyry- 
cha o łącznej powierzchni 3 m. 693 s. kw. 

570/5808 nieruchomości, obj. whl. 36 
ks. gr” gm. Rzepince, wystawione na licyta- 
cyę, są ocenione na 111 koron 91 hal., zaś 
570/5808 części realności objętej whi. 414 
ks. gr. gm. Rzepince, są ocenione 388 kor. 
55 hal, 

Najniższa cena wynosi ad a) 74 kor. 
61 hal, ad b) 259 kor. 4 hal, poniżej tej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo- 
wych w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. IV. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby miedopuszczalną, należy 


6 


mieszka i oriynije 


Dr._SKAIKOWSKI pańska 6. 


PRZEKAZY, LISTY KREDYTOWE na 


Paryż, Londyn, Berlin i wszystkie 
miejsca zagraniczne 
wydaje 


Dom bankowy i kantor wymiany 
Sokal i LElEe a. 


Zlecenia z prowincyi bez doliczenia 
prowizyi. 


A EA YO ONE A ROCK. AAN. 1 PA A A 


PEro BORTA 


Berson ofiarnej publiczności polecamy najgors- 
cej Józefa Sikosińską, zamieszkałą przy ul. św. 
Pietra i Fawła i. 5, detkniętą nieulieczujaę 
wadą serca, sparaliżopaną, ehorą na oczy, po- 
ubawioną wszelkish środków do życia. -= ŻWIa 
Gamy się z prośbą o nadsyłanie łaskawych 
datków de Administraeyi naszego pisme 


Koronowa waluta. płacą żądają 
Jednolity dług państwa w srebrze 
luty-sierpień . FE. 100:10 10030 
kwiecień-październik . . . . . 10015 100:35 
Losy z roku 1.854 po 250 zł. mk. 32 pr. ——  —— 
n „ 1860 po 500zł. wa. 4 pr. 15775 159/75 
R » 1860po 100zł. 4 pr.. . 21850 22450 
» „ 1864 po 100zł. . 27550 27550 
» „ 1864po 50zł. . . . . 23:50 27550 
Listy zast. domen państ. po120zł.5pr. 290:50 291:50 
B. Dlug państwa (wszystkich w Radzie państwa 
reprezentowanych krajów koronnych). 


Austr. renta złota wolna od podatku 


za 100 zł. 4 pr.. . . . . . . 117.15 11755 
Austr. renta w wal. kor. wolna od 

podatku 4 pr. É 5 Ą — 9920 

C. Obligacye kolejowe. 
Kol. Areyks. Albrechta za 100zł. 4pr. 98:90 99:90 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie lio 

od podatku za 100 zł. 4 pr. . 11675 11775 
Kol. Čes. Elżbiety za 200 zł. mk. 57/, 

pr. (ostemp. akcye). . . . . 45750 460:— 
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za 100 

zł. 5%, pr.. . . . « « . . . 12365 12465 
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk. 

(ostemp. akcye) 4 pr.. . . . . *— 100— 
Kol. Arcyks. Rudolfa w Wal. koron. 

wolne od podatku 4 pr. . . . 98— 100— 

Obligacye pierwszeństwa (kolejowe). 
Ko.. Are. Albrechta za 300 zł.5 pr. 106-— 107.— 

w złocie za 200 zł. 5 pr. . .. —— —— 
Kol. Czeskiej zach. za 200, 1600 i 

EM ZE EWĘ 6 e ao o e SEAD NOTEK 
Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400 
kor Ape . . MO. . . 99700 10020 
Kol. bukewińskiej lokaln. za 400 kor. 

KNOW . aw. 0 . «o 99:10 100:10 
Kol. galie. Karola Ludwika 4 pr. . 9895 99-95 
Kol. lwowsko-czern.-jasskiej z r. 1894 

Gopra NW. . E e a o O g 100:= 
Kol. Areyks. Rudolfa (Salzkammer- 

gut) za 400 marek 4 pr. 11650 11759 


D. Dłag państwa (krajów korony węgierskiej). 
Węg. złota renta za 100 zł. 4 pr. . 
ś > „ w wal. kor. 4 pr.. 
Węg. obl. pr. regul. Cisy 4% . . 

„ poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 
» ZA 50 zł. (100 kor.) 


E. Ohbligaeye indsumizaeyjne. 


3520 


n n 


Kroacyi i Slawonii 96— 9720 
Wagiar za 100 zł. 4 pr. 9485 8580 


F. inne publiczne pożyczki, 


Poż. regul. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 105:— 106-— 
Poż. kraj. Buxowiny z r. 1898 los za 
20G kor. kpr. . . ad 9746 5510 


Buczacz, dnia 17 października 1906. 


L. cz. E. 1 97/6 (5) (120) 
Ka żądanie Abrahama Ertl», kupea w 
Turce, zastąpioaego przez adw. dr. Maks. 
Lacdesa w Turce, odbędzie się dnia 7 gru- 
dnia 1906 o godz. 10 przed południem w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 6, 
lieytacya realności objętej whl. 109 ks. gr. 
gm. kat. Szumiacz, a obejmującej iedynie 
parcele grunt. l. k. 1255/1 (rola) o powierz- 
choi 17 a. 98m>, baz przynależności. 
Nieruchomość powyższa, wystawiona 
na lieytacyę, jest ocenioną na 300 kor. 
„ . Najniższa cena wynosi 200 kor., po- 
niżej tej eeny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 


Warukki licytacyjne, które się niniej- | 


Utrzymuje na składzie 


czasopisma zagraniczne 
FRANCUSKIE humorystyczne: 
Fin de siecle, Frou-Frou, Jean qui 


rit, Journal p. tous, Rire, Sourire, Vie | butel 
‘en culotte rouge, Lies Modes, Femi- | dełku, które opatrzone 


| na, Le Théatre, Les Arts, Ja sais tout, 
Fantasie. 
WŁOSKIE: 
IrAsino, Il Secolo XX. 
ROSSYJSKIE : 

Strana, Szut (bumorystyczay), Nowoje 
Wremia, Rus. Prowidnyk, Ruskija 
Wiedomosti, Towaryszez. 

ANGIELSKIE: | 
Frys Magazine, Strand Magazine, 
Wide World Magazine, Cassels Ma- 
gazine, Munsey Magazine, Ainslee 
Magazine, Everybody Magazine, 
Smart Set. 


Sokożowskiego 
Biuro dzienników, czasopism i ogłoszeń 
Lwów, Pasaż Hausmana 9. 


- Koronowa waluta. płacą żądają 


Bukowińskie obl. propinacyjne los za 

MUZ BWYC ae o 6 « © 6 Iii 02:9 
Gal. poż. kr. z r. 1893 4 pr. . 97:55 98:55 
„ obl. prop. „ 18894pr.. . . . 9670 99:70 
Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 

APN 0 + NOW. 95:90, 96:90 
Renta włoska za 100 lirów (96 kor.) 

"PIWA rocNDAAJAC OW alf OA a 
Poż. serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 102%—- 110:— 
Tureckie obl. prem. kol. za 400 frank. 163:80 16490 


G. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne 
(za 100 zł. Nom.) 


Anglo-Austr. banku los w 30 1. 4'/, pr. 
Austr zakł. kr. ziem. los w 50 1. 4 pr. 
obl. prem. z r. 1880 3 pr. 


9950 


96:75 


n n 


50 


a S +»  „ 1889 $pr. 20050 300 
Bukowiński zak. kred. ziem. los 5 pr. 102— 10290 
4 5 p „ los4pr. 9925 10025 
Gal. ake. b. hip. 10 pr. prem. los 5 pr. 110— 1ili— 
W a o aah a 100:40 101-40 
E E O E 9725 9825 
Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat 9725 98:35 
Ad" z » 4pr. los. 4l lat 98950 99-— 
n M A »  4pr. stare . 9650 99 — 
Banku krajowego dla Galicyi Lodom. 
Atia pr. 51'/ą lat zwrotne . . 10045 10145 
Banku krajowego oblig. komun. 3 emi- 
sys żellat25,pr o e e ToS 1050) 
Banku kr. losy 57*/, 1. za 200 k. 4 pr. 97—  98— 
Austro-węg. banku 50 4 pr. . . . 9930 10030 
SEGA „ 50 lat w.k. 4pr. 9970 10070 
H. Obligacye z prawem pierwszeństwa 
za 100 zł. nom. 
Tow. żegl. par. po Dunaju za 400 i 
10.000 m. £ pr. . . . . . . . 11560 11660 
Mow. żegi. par. po Dun. Em. r. 1886p;. 11575 1iL675 
Kol. półn. ces. Ford. em. zr. 18864pr. 9965 10055 
"ar" Ń* „ „ 18874pr. 100-- 10090 
RZ a TA 16684pr. 9875 10075 
Bo w mo» „ IŚBL4pr. 10050 101-50 
Kolej Lwów-Czern.-Jasgy z r. 1884 za 
RENE a a o OWEJ s. 36—  98— 
Kolej Lwów-Ozern. z r. 1884 za 300 
AL UI, va * e c Bo USG LEK 
(tal. kol. lok. wzchod. za 100 zł. 4 pr. —— —— 
Weg. gal. kol. am. 1870 za 200 zł. 5 pr. 108:— 103-70 
- Pa- „ IB8Gua GOA 4pr. 8975 —— 
A. Losy (za sztukę). 
Budapeszteńskie (PBaalisa) 6 zt. . 2280 2480 
Zazdad kred. dja hand. igrzem 109ml. 455-50 465-50 
Ciary 40 zi. m. b.. . . . . . . 143:— 146 — 
Pożyczka miasta Insbrukn 20 zt. 19— 87 — 
Losy miasta Krakowa 20 zł. 88 —  P4— 
Pożyezna miasta miany 20 a. 5850 5450 
Patlfy 40 el m. X o. 166— 174-—. 


nierzehomości dokumenta (wyciągztabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia itd.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przej- 
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie ni- 
żej wymienionym, w biurze Nr. 2. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 

Ilicytacya byłaby niedopuszezalną, naieży 

zgłosić do sądu najpóźniej przy wyzaaczo- 
nym terminis licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej ni ruchomo- 
ści nie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
SZORE. 

Te osoby, dia których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej mieruchomośzi bądź 
obecnie już istnieją, bądz w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy 8ą- 
dowsj, jeśii nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Turka, dnia 9 października 1906. 


L. cz. E. 15716 (5) (9143) 

Na Żżądawie Miejskiej Kasy Oszczędno- | 
ści w Bochni, zastąpionaj przez adw. dra | 
Zakrzewskiego, odbędzie się dnia 29 listo- 
pada 1906 o godz. 10 przed poludniem w sa- | 
dzie niżej wymienianym, w biucza Nr. 12, | 
licytacya realności whl. 302 gminy kat. Dą- | 
brówka, składającej się z gruatu w obszarze | 


li stodoły. 


+ rq aroda sf 29 
Dobry Środek domowy. Wśród sc némi 1 
wych, których używać się zwykło 1 
rzające i odeiągając: naeieranie W gum g 
te Gls zajmuje wyrabiane w tabor le gł ; 


azjębie”. J 


Dr. Richtera w Pradze Liniment. wsze 

„kotwieą” (zastąpienie Paiu- Ezpelleru) r” 5: Celi 

see. Cena jast niską: 80 hal, Kr. p awy 
kę; każda butulk» mieści się * Pi 


jest znaną kotwied 


Tak <A „da” | 
Utrzymuje na skis pê 08 od 
dzienniki zagramo”” |, p 

francttofte b 
FIGARO 
JOURNAL 
GAULOIS 
angielskie : 
DAILY OHRONIOLE 
robgjagia : 
. NOWOJE WREMIA 
niemieckie : a ik 
FRANKFURTER ZEITUN Y 


Sokolowskieg” ug 


Surg dzieraików, Pasaż Haug? A 


Koronowa waluta. płać 
Czerw. krzyża austr. tow. 10 zł . KT se 
Czerw. krzyża węg. tow. 5 zł. „ à rę. KE 
Losy fund. Areyks. Rudolfa 10 zł. - SA ag” 
Salma 40 zł. mk. . . . . .. WS 
Pożyezka miasta Salzburga 20 zł. . "I 


E. Akcye banków (za sztukę): i gó, | 
Banku Anglo-Austr. 240 kor. . 3145 pó a 
Peszt. Banku handl. 500 zł. sAN 83 4 
Zakł. kred. dla handlu i przem . . 87% 8 x 
Węg. Banku kredyt. 200 zł. . 8167 są 3 
Dolno austr. tow. esk. 400 kor. . . 6107 p JĄ 
Galie. banku hip. 200 zł. . . . . 507 Wy P = 
5 „ dla handl. i przem. 200 zł. 75 BO 
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 442 pó 
n  Austro-węg. 1400 k.. . . . 17587 gf 
„ Związku (Unionbank) 200 zł. 5667 #3 
Czeskiego banku związkowego 100 zł. 2450 o 
Ziynosteńska banka 100 zł. „ 2430 E Í 
e | 
L. Akcye Przedsiębiorstw transportów „a 


Buk. kol. lok. akc. pierw. 200 zł. . 
5 » » akeye zakład. 200 zł. 
Kolei półn. ces. Ferd. 1000 zł. mk. 5 
Kol. Lwów-Bełzec (ake. pierw.) 200 zt. 
Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. . . 


M. Akcye Przędsiębiorstw przomysłowf wgź || 
708- Bi 


- 


LJ 


Tow. kopalń węgla w Brix 100 sł. 
Galic. karpackie naft. tow. 500 kor. 
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. 
Pragskiego tow. żelazn. przem. 200 zł. 2 


672 
605 
6635 7 

20: 


Sehodnicy 500 kor. . . . . . . 688 A 
Turecek. kaz tytoniow. 500 franków 425 g 1 
Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. 280*37 7 
N. Wokale se kę 
! zw > 
Berlin za 100 marek 5 pr. . . —— O j © 
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. . 24120 gó | % 
Paryż za 100 franków. . . 95 40 A å t 
Petersburg za 100 rubli 5ta vr. —— p U 
Niemieckie banki A 117 60 z i 
Włoskie banki "2. 8368 | b, 
Francuskie banki . . . . , —— KO 
Sawajcarskia banki . 2552's ù 
0 WALUTY. Aj 
Dukat cesarski. "oo. ao 0 
Ansir. węg. 8 gula. ztota mogeta —— | 
20-frankówka . CJE 
%0-markówka 2351 m 


Rosyjski półimperyagł . . . . 
Niem. banknoty za 160 marek . 
Wioakis bawtnoty za 100 lir. . 
Bible. 


11755 
601 


KC | 
AA 
IE y 


z 4200 sztuk drzewa sosnowego 1 
Nieruchomość, wystawiona M 
cyę, jest oceniona ua 250 kor., % 
Najniższa cena wyaosi 1576 nji 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie P 
do skutku. ś 
Warunki i akta do przejrzeni? s 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział 906: 
Bochnia, dnia 10 październike 


L. cz. E. 1632/6 (5) - AB 
Na żądanie Powiatowej Kas) 
dności w Bochni, zastąpionej przez * 
Maiss», odbędzie się dnia 6 gru o | 
o godzinia 10 przed poludniem w 8% "m 
wymierioaym, w biurze Nr. 12, licy g PA f 
alności whl. 106 um. kat. Buczyn®, m% 
jącej się z gruntu w obszarze o 
15504 kw. s., orsz domu mieszkalneg™ 


; N 
a licy r 


Nieruchomość, wystąwiona 0 
jest ocenioną na 4522 koron.  . pof 

Najniższa cena wynosi 3214 gł ) 1 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie | 
do sksitku. „AE 
Warunki i akta do przejrzen:% y | 
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pięko PRZ Jdzierżawienia prawa poboru podatku spożywczego od mięsa w okręgach 
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AA fegi się poot0wo na trzy lata t. j. od 1 stycznia 1907 r. do 31 grudnia 1909 r. 


godzi 
h, Ofe „ny 8 rano do godziny 12 w poludnie. 
» licytacyj to jest do 28 listopada 1906. 


nie 


ih B żęz 
5, Sze 
dów gr: 
ję wg terg 


8 ABS z z 
Bod py, trzecią i ostatnią publiczną licytacyę na dzień 29 listopada 
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NON zaopatrzona w 100/, wadyum można wnosić na ręce Dyrektora okrę- 
n Y Tarnowie najpóźniej do godziny 2 po południu dnia poprzedzającego 


RWE kasowe opiewające na kaucye niewygasłej dzierżawy, losy i książeczki kasy 
hy, Mozp, pri © Peda przyjmowana ani jako wadya licytacyjne ani jako kaucye dzierża- 
a pisterstwa skarbu z 3 grudnia 1901 1. 72-238). Składający wadyum wzglę- 
ką Plarzach Azierżawną w obligacyach, mają przedłożyć spisy tychże obligacyi w 3 
*' bo myśli reskryptu c. k. Ministerstwa skarbu z dnia 17 lipca 1903 


Warunki licytacyjne jakoteż wykaz miejscowości należących do pojedynczych 
Ly ludzjeż awnych można przejrzeć w c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego W Tarno- 
kt skarp we wszystkich Nadzorach c. k. straży skarbowej należących do tutejszego 
Ikja “Owego t. j. w Brzesku, Czerminie, Dąbrowie, Mielcu, Pilznie, Radomyslu i 
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PL sę "ha; Wydzierżawienia prawa poboru podatku spożywczego od mięsa i wina, mo- 
"ABB Teppoa 80, zacieru winnego, tudzież moszczu owocowego w okręgach dzierżawnych 
3 LM Parine ególnionych na rok 1907 a warunkowo z zastrzeżeniem milczącego odnowienia 
35 KA ią Aa tr Jpowiedzenia kontraktu dzierżawy na dalszy drugi i trzeci rok lub bezwarun- 
E gk Ila A ży lata t. j. od 1 stycznia 1907 do 31 grudmia 1909, rozpisnje się trzecią 1 
a 7 łą tie pęliczną licytacyę na dzień 4 grudnia 1506 od godz. 8 rano do godz. 12 w 
W] ka ob, eriy pisemne zaopatrzone w 10 pre. wadyum, można wnosić na ręce Dyre- 
E AT skarbowego we Lwowie do dnia 3 grudnia 1906 najpóźniej do godziny 2 
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Ni h Pary wadyum względnie kaucyę dzierżawną w obligacyach mają przedłożyć 

o tia 1 > obligacyj w 3 egzemplarzach po myśli reskryptu c. k, Ministerstwa skarbu 
Gd | i, Dz lipca 1903 L. 10.067. 
l M mog a Wea podatku spożywezego od wina, moszczu winnego, zacieru winnego tu- 
NO U owocowego, obowiązany jest po myśli ustawy krajowej z dnia 23 grudnia 
ry kę; I tte: k. Nr. 146 pobierać dodatek krajowy do podatku spożywczego od wina, mo- 
= Met bagt winnego tudzież moszezu owocowego, jak dlugo ten dodatek krajowy 
KB | o „fi i za prawo poboru dodatku krajowego opłacać 30 pre. od czynszu dzierża- 
za | dy wia tku spożywczego. i , 
„1% Hg 14 tego dodatku krajowego ma mieć ten sam skutek eo zmiana taryfy po- 
s ih. Bi, - WCzego. 
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Lwów, dnia 10 listopada 1906. 


»Gazetą Lwowska“ Nr. 265 z dnia 20 listopada 1906. 
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Obwieszczenie licytacyi. 


Celem wydzierżawienia prawa poboru podatku konsumcyjnego od mięsa w okrę- 
gach dzierżawnych niżej wymienionych na przeciąg jednego roku. t. j. od 1 stycznia 
1907 do 31 grudnia 1907, z warunkiem zastrzeżenia milczącego przedłużenia dzierżawy 
na dalszy drugi i trzeci rok, lub bezwarunkowo na czas od 1 stycznia 1907 do końca 
grudnia 1909, rozpisuje się niniejszem trzecią publiczną licytacyę, która odbędzie się w 
e. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Rzeszowie w dniu 28 listopada 1906 od go- 
dziny 9 rano do 12 w południe. 
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Kto chce brać udział w licytacyi ma złożyć przed rozpoczęciem licytacyi wadyam 
w kwocie wyżej podanej. 

Przyjmuje się także pisemne nadaże, 

Nadaże pisemne muszą być zaopatrzone w powyższe wadyum, muszą zawierać do- 
kładnie wyrażoną kwotę rocznego czynszu dzierżawnego, tak liezbami, jakoteż słowami, 
muszą być ułożone według przepisanego formularza i powinny być wniesione opieczęto- 
wane do e. k. Dyrektora okręgu skarbowego w Rzeszowie najpóźniej w dniu poprzedza- 
jącym ustną lieytacyę. 

Składający wadyum względnie kaucyę dzierżawną w obligacyach mają przedłożyć 
spisy tych obligacyi w 3 egzemplarzach po myśli reskryptu Ministerstwa skarbu z dnia 
17 lipca 1908 L. 10.067 Dz. r. Nr. XXXVI. z 1908 r. 

O bliższych warunkach licytacyi można się dowiedzieć w e. k. Dyrekcyi okręgu 
skarbowego w Rzeszowie w godzinach urzędowych. 


C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 
Rzeszów, dnia 12 listopada 1906. 


L. 29.901/06 ; k Es ; (9037 8—3) 
Obwieszczenie licytacyi. 


C. k. Dyrekeya okręgu skarbowego w Krakowie rozpisuje niniejszem publiczną ustną 
licytacyę z dopuszczeniem ofert pisemnych, celem wydzierżawienia prawa poboru po- 
datku spożywczego od mięsa i wina w okręgach poborowych niżej wyszezególnionych na 
rok 1907 bezwarunkowo z milczącem przedłużeniem na lata 1908 i 1909, względnie na 
bezwarunkowy przeciąg czasu trzech lat 1907, 1908 i 1909. 

Licytacya odbędzie się dnia 29 listopada 1906 o godzinie 9 rano w Dyrekcji 
okręgu skarbowego w Krakowie II. piętro. 

Do ustnych i pisemnych ofert ma być dołączone wadyum, wynoszące 100, ceny 
wywołania. = k Badcy D 

Oferty pisemne mają być wniesione do rąk Radey Dworu i Dyrektora k i 
okręgu SB powego najpóźniej do dnia 28 listopada 1906 godziny i po Poa Sek 

Bliższe warunki licytacyjce i dzierżawne tudzież wykaz miejscowości należących do 
poszczególnych okręgów poborowych, można przejrzeć w Dyrekcyi okręgu skarboweg 
w Krakowie i komisaryatach straży skarbowej krakowskiego okręgu skarbowego 5 

Kwity depozytowe na złożone wadya lub kaucye tudzież książeczki wkładkowe k 
SAD nie mogą być jako wadya przyjęte. u 

zierżawca prawa poboru podatku spożywczego od wina obowiązany i i 
ustawy krajowej z 23 grudnia 1908 Dz. ust. kraj. Nr. 146 pobierać opie padsieowi ee 
podatku spożywczego od wina także 30'/, dodatek krajowy do tego podatku i uiszezać 
na rzecz kraju 30%, rocznego czynszn dzierżawnego, płaconego za dzierżawę prawa po- 
boru państwowego podatku spożywczego 0d wina. z: - 

Okręgi poborowe, w których prawo poboru podatku spożywczego od mięsa i wina 
ma być wydzierżawione, są następujące: 
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s Nash wywoła- |SĘE|5*= 
= k BT P pobor UB boksy 3 Uwaga 
E , rawo poboru cj | | 
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Kraków, dnia 14 listopada 1906. 
L, cz. E. 549,6 (30) (9017 2—3) | nia tego rodzaju eo do samej nieruchomości 
Edykt relicytacyjny. nie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
Na Żądanie Majera Iissera i Dawida | noszone. 
Klingera odbędzie się dnia 18 grudnia 1906 Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 


o godzinie 8 przed południem w sądzie ni- | leży zanotować na karcie ciężarów wykazów 
żej wymienionym, w biurze Nr. 12, w Nie- | hipotecznych dla wzmiankowanych nieru- 
A a az” AG EA chomości. 
b) realuości Iwh. 941, c) realności lwh. C. k. Sąd powiatow i 
nea d) 2/5 części realności Iwh. 1158 gmi- Niemirów „AZ. Ma 1904. 
ny Niemirów. 
Nieruchomości te, wystawione na licyta- 
cyę, Są ocenione na a to a) na 320 koron, | L. ez. E. 1400/6 (4) (9049 2—8) 


b) na 530 korou, c) na 200 koron, d) na Dnia 17 grudnia 1906 o godzinie 9 
820 koron. przed południem, w sądzie niżej wymienio- 


Najniższa cena wynosi ad a) 160 kor., |nym, w biurze Nr. ie się li 
b) 265 koron, e) 100 koron, d) 160 koron, XA realios hil. a a 
pe tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do | ścienko, składająca się z parcel bud 1 198 
skutku. i "4 t znajdującej si iej hut 5 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do | z Płaz li aasje, 3 98 00004 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- Nieruchomość jest OGG nastanie 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- | co: huta szkła wraz z parcela | 158 A 
nienia i t. d.) może każdy mający chęć ku- | 11.220 koron, a parcele i wył sił 
pienia przejrzeć podczas godzin urzędowych | szczególnione na 1870 kor EE a 
w E F T 4 e Nr. 12. | 13.090 kor. s E 
? a rawa, wobec których niniejsza Najniższa cena wynosi 6856 kor. 67 
licytacya byłaby niedepuszczalną, należ ! iżej tej a igi dzi 
zgłosić do sądu najpóźniej i m hal poni tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
nym terminie licytacyjuym, inaczej roszeze- Warunki lieytacyjne i iane odnośne 


dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej- 
szym w biurze Nr.11. 

Takie prawa w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalna, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy terminie licyta- 
cyjnym, inaczej roszczenia tego rodzaju co 
do samej nieruchomości nie mogłyby być ze 
skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nia mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Dobromil, dnia 6 listopada 1906. 
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L. cz. E. 537/6 (5) (9159) | 

Dnia 10 grudnia 1906 o godz. 9 przed ; 
południem odbędzie się sądzie w tutejszym, 
w biurze Nr. 4, licytacya realności lwh. 295, 
378 i 15/380 części realności whl. 566 ks. gr. 
gm. Przysietnica. 

Nieruchomości te są ocenione, a to: 
1) realność lwh. 295 gm. Przysietnica na 
1688 kor., 2) realność iwh. 373 gm. Przy- 
sietnica ma 108 kor. 75 hal., 3) 15/30 re- 
alności lwh. 566 gminy Przysietnica na 52 
kor. 68 hal. 

Najniższa cema wynosi zatem ad 1) 
1088 kor. 66 hal., ad 2) 72 kor. 50 hal., 3) 
35 kor. 12 hal. 

Warunki licytacyjne, które niniejszem 
się zatwierdza i odnoszące się do tej nieru- 
chomości dokumenta przejrzeć można podczas 
godzin urzędowych w sądzie tut., biuro 


Bu a. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Nowy Sącz, dnia 30 października 1906. 


(9099) 


Dostawa materyałów. 


L. 5528 (9688 2—3) 
Ogłoszenie licytacyi. 

Celem wydzierżawienia zezwolo- 
nego gminie miasta Trembowli pobo- 
ru podwyższonych opłat gminnych od 
napojów spirytusowych, piwa, miodu, 
wiśniaku i maliniaku, ustawą z dnia 
14 lipca 1906 Nr. 106 Dz. ust: i rozp. 
kr, na czas od i stycznia 180% do 
końca roku 1910 odbędzie się w kan- 
celaryi Magistratu miasta Trembowli 
dnia 12 grudnia 1906 r. publiczna li- 
cytacya za pomocą pisemnych ofert, 
zaopatrzonych w zakład wynoszący 
10%, od ofiarowanego rocznego czyn- 
szu dzierżawnego, które w dniu po- 
wyższym najpóźniej do 1 godziny z 
pcłudnia na ręce komisyi licytacyjnej 
mają być wniesione. 

Jako cenę wywołania ustanawia 
się czynsz dzierzawny roczny w kwo- 
cie 14.500 koron. 

Oferty pisemne mają być należy- 
cie ostemplowane przez ofiarującego, 
własnoręcznie podpisane i opieczęto- 
wane, zaś oferowany czynsz roczny 


C. k. Zarząd hutniczy w Pasiecznej obok Nadwórnej rozpisuje niniejszem | wyrażony liczbami i literami. 
konkurs na dostawę następujących materyałów na rok 1907, a mianowicie: 


. starego żelaziwa 6.000 q; 

. surowca żelaza (Roheisen) 2.500 q; 

. żelaza waleowanego 50 q; 

. drutu żelaznego 5 q; 

„ blachy żelaznej 10 q; 

stali surowej (Stahlflammen) 1.260 q; 

. stali sprawnej (Gerbstahl) 50 kg.; 

. stali lanej (Gusstabl) 1 q; 

. kowadeł lanych do młotów 10 q; 

. nożów do sieczkarń 5.000 szt.; 

. śrub do sieczkarń 5.000 garn.; 

. śrub do płyt kuchennych 30.000 szt.; 

. muter 2 q; 

. podkładek do śrub 80 kg; 

. gwożdzi 5 q; 

. gwoździków de form 50 kg.; 

. nitów żelaznych 10.000 szt.; 

. pił do Żelaza 100 szt.; 

. szezotek do czyszczenia odlewów 100 
Szt.; 

. starej miedzi 1 q; 

. starego mosiądzu 5 q; 

. cyny 20 klg.; 

. ołowiu 50 kg.; 

. kompozycyi metalu 50 kg; 

. węgla kamiennego 2.100 u; 

. koksu 1.000 q; 

. nafty 20 q; 

. oleju do smarowania 10 q; 

. terpentyny 2 q; 

. pokostu 50 kg.; 

. waseliny 20 kg.; 

. smaru do pasów 10 kg.; 

. smaru do wozów 20 kg.; 

. łoju 50 kg.; 

. mydła szarego 1 q; 

. wosku pszczelnego 5 kg.; 

. karboliny 3 q; 

. lakieru czerwonego 3 q; 
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. lakieru zielonego 6 q; 

. lakieru do żelaza 2 q; 

. lakieru do modeli 5 kg.; 

. lakieru przeciw rdzy 2 q; 

. pasów transmisyjnych 50 kg.; 

. rzemyków do wiązania 10 kg.; 

. farby białej sproszkowanej biel ołowiu 


. farby białej (Kremserweis) 5 kg.; 
. kredy 20 kg.; 

. okru 50 kg.; 

. minium 20 kg.; 

. karbidu 5 q; 

. salmiaku 5 kg.; 

. kalafonii 5 kg.; 

. soli kamiennej 3 q; 

. kwasu solnego 50 kg.; 


55. kleju stolarskiego 50 kg.; 

56. tektury 10 kg.; 

57. papieru do pakowania 2.000 ark.; 
58. szpagatu 10 kg; 


. kłaków konopnych 1 q; 
. siarki 10 kg.; 
. papieru szmirglowego 100 ark.; 
. gałek porcelanowych do drzwiczek 2.000 
szt.; 
krążków szmirglowych 15 szt.; 
. mioteł 500 szt.; 
. szczotek drewnianych 200 szt.; 
. pędzli 100 szt.; 
. palników do lamp 20 szt.; 
. szkiełek do lamp 1.000 szt.; 
. knotów do lamp 50 m.; | 
. glinki 50 q; 
. cegieł szamotowych 100 q; 
. cementu 10 q; 
. gipsu 5 q; 
. wapna ciegaszonego 10 q; 
. cegły 10.000 szt. 


Warunki dostawy. 


a) Oferty pisemne, zamknięte i zaopatrzone 1 koronowym znaczkiem stemplowym, 
opiewające na pojedyncze materyały lub grupy tychże, mają być do 30 listopada b. r. | 
z napisem „Oferta na dostawę materyałów* podpiszanemu ce. k. zarządowi nadesłane. 


Cenniki i załączniki do ofert mają być również 1 koronowym znaczkiem stemplo- 


wym zaopatrzone. 


Na materyały pod liczbą 18, 19, 38 do 42, 44, 62, 68, 65 i 66 żąda się bezwa- | 


runkowo nadsyłania wzorów. 


b) Ceny loko stacya kolejowa w Nadwórnej mają być wyrażone w ofercie liczbami 
i słowami i rozumieją się wraz z opakowaniem, które ma być tego rodzaju, ażeby towar 
nie uległ uszkodzeniu podczas przewozu. Beczki z nafty, farb i oleju zwracane będą na 


koszt dostawcy. 


e) Refiektuje się tylko ma materyały pierwszej jakości i tylko takie będą odbierane; 
materyały nie odpowiednie będą postawione dostawcy do dyspozycyi. Dostawca odpowia- 
da za każde uszkodzenie, jakiemu by materyały uległy aż do odbioru tychże, który to od- 
biór na miejscu dostawy uskuteczniony zostanie. 

d) Ilość powyższych materyałów jest zapodaną tylko w przybliżeniu i dostawca obo- 
wiązuje się tyle dostarczyć, ile w ciągu roku okaże się potrzebnem. 

c) Wszystkie materyały będą zamawiane wedle zapotrzebywania i możliwie w naj- 


większych ilościach. 


fi Zapłata za dostarczone materyały odbędzie się najdalej w 14 dni po odbiorze 
towaru, gotówką, z potrąceniem %'/, szkonta, a to albo przez c. k, kasę hutniczą w Pa- 
siecznej albo przez c. k. Dyrekcyę sprzedaży produktów górniczych we Wiedniu. 

g) Oferowane ceny mają ważność przez cały rok 1907. 

h) Dostawca ma oświadczyć, że powyższe warunki są mu znane i że zobowiązuje 


się je dotrzymać. 


i) O. k. zarząd zastrzega sobie wolny wybór dostawców jakoteż i rozdział dostawy. 

k) Na nieprzyjęte oferty odpowiadać się będzie tylko na wyraźne żądanie. 

l) Przy powtarzających się dostawach nie odpowiednich materyałów, lub wogóle 
dostawach niedokładnych, zastrzega sobie zarząd prawo odnośne materyały zamówić bez 


dalszego postępowania gdzieindziej, 


m) Bliższych wiadomości udziela c. k, Zarząd na żądanie ustnie lub pisemnie i tamże 


mogą być wzory oglądane. 


n) Dostawca jest obowiązany ewentualną należytość skarbową, wynikającą z zawar- 


cia ugody na dostawę, sam pokryć. 


o) Ażeby uniknąć niepotrzebnych zapytywań, dodaje się, że osobnych warunków 
dostawy jakoteż formularzy na oferty niema i z powodu tego odnośne zapytania pozo- 


staną bez odpowiedzi. 


p) Reflektuje się tylko na wyroby krajowe. 


C. k. Zarząd hutniczy. 


Pasieczna, 12 listopada 1906. 


Nadto mają oferty zawierać oświad- 
czenie, że warunki licytacyjne są ofe- 
rentowi dokładnie znane i że takowe 
w całości przyjmuje. 

Warunki licytacyjne przejrzane mo- 
gą być w Magistracie w godzinach 
urzędowych. 

Magistrat kr. wol. miasta. 


Trembowla, 11 listopada 1906. 


Burmistrz: 


Dr. Olpiński. 


L. 928. (9128) 
Ogłoszenie licytacyi. 

Celem zabezpieczenia wykonania robót 
pociągowych przy tutejszej e. k. salinie, 
w czasie od 1 stycznia 1907 do 31 grudnia 
1909 tj, na przeciąg lat trzech, odbędzie się 
dnia 26 listopada 1906 o godzinie 11 przed 
południem w biurze c. k. Zarządu salinar- 
nego licytacya publiczna za pomocą ofert pi- 
semnych. 

Oferty przepisowo sporządzone, ostem- 
plowane, zawierające wadyum w wysokości 
10 pre. kwoty przypadającej za okres trzech- 
letni, tudzież klauzulę, iż oferentowi wa- 
runki licytacyjne są dokładnie znan» i że 
tymże bezwarunkowo się poddaje, — nal:ży 
wnieść w dniu wymienionym najpóźniej do 
godziny 1l przed południem na ręce Naczel- 
nika e. k. Zarządu salinarnego. 

Bliższe warunki licytacyjne przejrzeć 
można w kaneelaryi Zarządu w godzinach 
urzędowych. 

C. k. Zarząd salinarny. 

Bolechów, dnia 16 listopada 1906. 


L. cz. E. 873/6 (3) (9152) 
Dnia 3 grudnia 1906 o godzinie 9 
przed południem odbędzie się przymusowa 
sprzedaż 35/60 części realności lwh. 41 gm. 
Czerna, oszacowanej na 7182 kor. 35 hal. 
Najniższa cena wynosi 4788 kor. 
24 hal. 
Warunki licytacyjne przejrzeć można 
w tus. kancelaryi. 
C. k. Sąd powiatowy w Krzeszowicach. 


L. cz. E. 649/6 (3) (9124) 

Na żądanie Seliga Sitzera, handlarza 
bydłem w Łysiatyczach, odbędzie się dnia 1 
giudnia 1906 e godz. 9 przed południem, 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 
1, licytacya realności obj. wkl. 489 ks. gr. 
gm. kat. Tejsarów wrsz z przynależnościami. 

Nieruchomości powyższe, wystawione 
na licytacyę, są ocenione w budynkach wraz 
z przynaleznościami na 510 kor., a w grun- 
tach na 700 kor. 

Najniższa cena wynosi 721:6 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tych nieruchomości dokumenta, może każdy 
mający chęć kupienia przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 1. 

Takie prawa w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej, przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej rosz- 
czenia tego rodzaju co do samej nierucho- 
mości nie mogłyby być już ze skutkiem pod- 
NOSZONE. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 


powania jedynie przez przybicie gi 


sądowej, jeśli nie mieszkają w 95782 4 sg Í 


; i í 
niżej wymienionego i nie wskażą je jg gą sk 
dowi pełnomocnika do doręczen, h My, 
sądu zamieszkałego. BE. ł AU y 

C. k. Sąd powiatowy, oddział O | fai 
Żydaczów, dnia 15 październik? lọ ża 
f 
L. cz. E. 1177/6 (5) Lie. 3KAŻ 
Na żądanie c. k. uprzyw: 8 pędu: | L 
Banku hipotecznego we Lwowie 04 gd po 
dnia 10 grudnia 1906 o godz. 9 PF „pil 
dniem w sądzie niżej wymieniony?» jg W 
rze Nr. 48, licytacya realności W "jg, il 
gr. gm. kat. Złoczów objętej, 7 PE goi sh 
i 32 i pbd. lk. 541 wraz z budya | Ùig, 
składającej, w rynku polożonej, P©7 | 
leżności, (których niema). | ari I 
Nieruchomość ta, wystawiona nisy 
cytacyę, jest oceniona na 16.240 5% | Alen. 
Wadyum wynosi 1624 kor. kotu p (tady 
Najniższa cena wynosi 5 20 gs W ton 
niżej tej ceny sprzedaż nie pr% fawo 
skutku. się foy 
Warunki licytacyjne i odnosząć? ted" RM 
tej nieruchomości dokumenta (wyc ji tajski 
larny, wyciag katastralny, protokoły y yop | Ming, 
it. d) może każdy, mający © ż.900 K Metni, 
nia przejrzeć podczas godzin UZ NF JE 
w sądzie niżej wymienionym, w biuEze =al" | qq 
Takie prawa, wobec których BURT „gf l 
cytacya byłaby niedopuszczalną na! (20005 | Miej | 
sić do sądu najpóźniej przy wyn E 
terminie licytacyjnym, inaczej Prii W | Yia 
tego rodzaju eo do samej nierucho%" zzgić Mię 
mogłyby być już ze skutkiem pod i 9 
Te osoby, dla których jakie PA niż 4 
ciężary na powyższej nieruchomo" gyi 1... E 
obecnie już istnieją, bądź w toku bai 3 NA 
wania licytacyjnego powstaną, zawie sf | AN gz 
będą o dalszych wydarzeniach teg? bli! | R 7 
powania jedynie przez przybicie 2% HC UD 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okre aj sł "238 
niżej wymienionego i nie wskażą (gi tia i 
dowi pełnomocnika do doręczeń, W u bud 
sądu zamieszkałego. ji z, 6 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I aowe 
Złoczów, dnia 1 listopada 1906. TOW 
L. ez. E. 1328/6 (5) G P Mat 
Dnia 7 grudnia 1906 o god jedi. bę P! 
przed południem w sądzie niżej Wazy tę M 
nym odbędzie się lieytacya 3/4 010% "olg 
ności whl. 144 gminy Suchodół. 0" ly b 
Nieruchomość, wystawiona na I% ką 
jest ocenioną na 2302 koron. gb Ko lą 
Najniższa cena wynosi 158 koje R 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyj” ių 
skutku. W” : 
Warunki licytacyjne i inne d j "i 
może każdy, mający chęć kupio™ót "Ay 
rzeć podcz:s godzin urzędowych a 
niżej wymienionym. p siny ET 
Takie prawa, w obec któryć ga | Urg 
sza licytacya byłaby niedopuszezal0% pð litej ; 
zgłosić do sądu najpóźniej przy W st sd ko Isz 
nym terminie licytacyjnym, inaczej pons ton 
nia tego rodzaju co do samej niert“ not | hi p 
nie mogłyby być już ze skutkiem „| toy 
szone. M oo F lęg, 
Te osoby, dla których jakie PR bł. 
ciężary na powyższej nieruchom0$" stę, | toy T 
obecnie już istnieją, bądź w toku w | l äh 
wania licytacyjnego powstaną, zawić post lopa, 
będą o dalszych wydarzeniach teg? ab | Si 
powania jedynie przez przybicie 1% „ sę” 
sądowej, jeśli nie mieszkają w 0 red 
niżej wymienionego i nie wskażą teragi | 
dowi pełnomocnika do doręczeń, W* 
sądu zamieszkałego. PAR 
0. k. Sąd powiatowy, oddział 900 
Bóbrka, dnia 20 październik MA 
tz, F 
7; 
: “haya 
v A Ki 
Upadłości. |" 
a 9056 w] 0. 
L. cz. S. 3/6 (2) ( 0 s 


1 af 
Na wniosek Leiby Buchwalters gi 


je | 
| 


ny Buchwalterowej otwiera SIĘ F. pa śl 
63 ord. konkurs. konkurs do maj? oron t, | 
by Bu hwaltera i Chany Buchw* E SEP 
kupców w Demidowie ad Moto dł i niey 
pow. Ohodorów. ann Mego 
Komisarzem konkursowy m, m” (b 6 
3. k. radcę sądu kraj. Rybotyekieg? g j” ki 
dorowie, zaś tymczasowym Zał% z y 
adw. dr. Semilskiego w Chodorow! sié E 1 
Wierzytelności konkursowe > po” | * tz, I 
leży w e. k. Sądzie Po jaa j 
rowie do 25 listopada 1906. za 7 
Audgenegę do wyboru wyi pras ny 
na dzień 6 listopada 1906 o 8002 ikwa K Ki 
południem, ogólną zaś audyency m åo ży Mtata 
cyjną, którą przeznacza się zaraze 30 JE C. 
stępowania ugodowego na dan pudii K; 


w c. k. Sądzie powiatowym W 


przed komisarzem konkursowym. r IV. tz, I 
C. k. Sąd obwodowy, Oddzia z 190 
Brzeżany, dnia 20 paździ3rm Kij 


a; 


uit è : PARE 
| kopią £0 Przebiegn życia i świadeciwo 


> 18/5 (81 
u 6, W -> (SU) (9125) į 
uż 4) s pe masy rozbiorowej firmy | 
siedzib Bion, *isch wyznacza się do likwidacji ; 
i Usli g aj oszonych wierzytelności oraz 
1. „| ką? Wzeleć "U ord. konk. do przesłuchania 
900 Yaniy ao yn prawa głosowania w postę- 
8 || ALINA [dowem termin w tut. sądzie (ul. 
| Redy (») na 26 listopada 1906 o godz. | 
gaj O. k gedniem w sali Nr. 18. | 
Ca j "Sąd krejowy jako handlowy, 
0. A gl | ZR Oddział VII. 
de | ' dnia 12 listopada 1916. 
zed p w 
PL = E 
| 181 5 | 
ik * K 
Art 
wih Konkursa. 
i À Ps (8163 1-3) 
go li „... Magia Konkurs. 
r. | Dinję ret król. wol, miasta Rzeszowa 
Suta py a miejszem konkurs na posadę asy- 
koca By Posag Qownictwa miejskiego, do której to 
jdzić ton, god wiązaną jest roczna płaca 1800 
go karo G czynnej +łużby 400 koron, 
TE ROW 4 dodatków pięcioletnich po 180 
38 w niy | dzież prawo do eme:ytury według 
„ge, ulejękicy "8anizacyjnego dla urzędników 
ń KE aa Sminy m. Rzeszowa. — Warunki 
gioh | Mininor Ro wane są również statutem 
Ne | Jnym. 
ijk 1 Mu indy daci, ubiegający się o tę posadę, 
ży sg | 38 „AZAĆ, że posiadają: | i 
aati Jiej N Życia eo najmiiej 28, a nie 
p10 = | | n 3 BU e 
oś Pe || : i ') Znajomość języka polskiego w mo- 
no 5) | tokięgy, oraz znajomość język» nie- 
awè 4 | , 
ści w 4) obywatelstwo austryackie ; 
ali, hg 5) "rodowość polską ; 
hani j yylowe PO myśli rozporzadzenia Wydziału 
F psi „ USN dnia 29 maja 1891 dz. u. kr. 
abl | a na paya techniczne i złożony egza- 
M | Mey, Udowniczego w myśl. $ 23 ustawy 
ui i ią” Wz "sig 20 grudnia 1859 Nr. 227 dz. 
i i, 185 dnie cesar. rozp. z dnia 16 wrze- 
bud Nr 147 dz. p. p. lub koncesyą 
tag! N 3 j ; : he 
Swap dfo dołączyć należy opis dotyc 
| 
| 


“via, należycie udokumentowane, na- 
H do Mag. m. Rzeszowa do 15go 
6 = 


*Rzów, dnia 10 listopada 1906. 
Burmistrz, dr. Jabłoński. 


(9039 1—2) 
Żyj Konkurs. ` 
$ na zchność miasta ogłasza kon- 
lejęze; Posądę akuszerki miejskiej w 
tin J $minie, z roczną płacą 20 
| Pog I stycznia 1907 r. 
| towa ania wnosić mogą tylko eg7a- 
tęgi, Ne akuszerki do rąk podpisa- 


bm 


h pia do wnoszenia udokumen- | 
| Hipp, Ch podań wyznaczony do końca 
ąda Br 

t 


ary Sącz, d. 10 listopada 1906. 
Burmistrz: Pawlikowski 


Kuratele. 


I 238/6 (5) (9074 2—8) 
dołężnego uznano Władysława 
kj Ura: 80 w Stanisławowie. © 
4 Maj, orem jego ustanowiono p. Miko- 
Q p zoWwskiego w Stanisławowie. 
Stani. yt 1 powiatowy, Oddział VI. 
isławów, dna 31 października 1906. 


JNsk; 


AC 
o 157 2 
wiesz (20) 
go 
Katy 


(9009 2—3) 
ku Ke nad [Iwanem MFiniakiem z 
Mata ane s 
| ucho, powodu niedołęstwa umy 
Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Sz, dnia 16 października 1906. 


ar e 
' VI 196 P, VI 233/6 (1) 


. | g 
| try, Za 9010 2—3) 
cd nę UMYSŁOWO niedołężną De Mo- 
i l Rie kr 4 w Nowicy. 
do yl "rap, TEM jej ustanowiono Hawryła 
30 Ji) C. gagana“ w Nowiey, 
ludh d Katas, 2. Powiatowy, Oddział VI. 
dof0 1 =, dnia 6 sierpnia 1906. 
JE Ly 
1900 VUI 22/6 P, VIII 250/6 


Ky Ża (9011 2—3) 
alika marnotrawnego uznano Te 
* Sospodarza w Kałuszu. 


Kuratorem jego ustanowiono Jana Sme- 


tańskiego, rolnika w Kałuszu. l 
©. k. Sąd powiatowy, Oddział VITI 


Kałusz, dnia 16 pażdziernika 1906. 


L. cz. P. 65/6 (7) (9070 2—3) 
Piotr Baczyński, sya Łukasza, z Nara- 
jowa uznany został obłąkanym, kuratorem 
jego jest Piotr Struk z Narajowa. 
C. k. Sad powiatowy, Oddział TII. 
Brzeżawy, dnia 19 września 1906. 


L. ez. L. 12/6 (6) (9021) 
Za wyarnotrawną uznano Honoratę Ciem- 


pową w Chechłach. 
Kuratorem jej ustanowiono Józefa Be- 
resia w Chechłach. 
C. k. Sad powiatowy, Oddział I. 
Ropczyce, dnia 12 września 1906. 


L. cz, L. 195 (9) (9022) 
Za umysłowo chorą uznano Wiktoryę 
Myziową w Ropczycach. | | 
Kuratorem jej ustanowiono Antoniego 
Myzię w Ropczycach. h 
i o k. gd powiatowy, Oddział I. 
Ropczyce, dnia 22 października 1906. 


| —Lo>-—----— 


Wyroki prasowe. 


L. ez Pr. III. 68/6 (2) , (9129) 
-+ Obwieszczenie. 

C. k. Sąd krajowy jako prasowy orzekł 
na wniosek c. k. Prokuratora Państwa, że 
zamieszczony w Nr. 40 czasopisma „Der 
jadische Arbeiter“ z dvia 16 listopada 1906 
artykuł pod tytułem: „Zum Kampf“ (str. 3, 
łam 3) w całej osnowie zawiera znamiona wy- 
stępku z $ 302 u. k., że zakazuje się rozsze- 
rzania tego artykułu. , 

C. k. Sad krajowy jako prasowy, 

~ aa 


Kraków, dnia 17 listopada 1906. 


AL. 263 (9053) 
3 Dag E f Kreis- als Prepgericht in 
Ruttenberg hat mit bem Grfenntnijje dom 12 
November 1906, Pr. 5/6, die Meiterwerbrei- 
tung der Nr. 44 der Beitidhcijt: „Labske 
Proady* vom 7 November 1906 wegen der 
Stelle aon „Areiyevoda Otto“ bis „uvitaai“ 
und ven „Hrozne starosti“ biś „oko cisśro- 
vo“ der Mrtifel: „Arcivevoda Otto“ und „Hro- 
zne S'arosti"nadj $ 64 beziejungóweije 63 
St. ©. verboten. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. cz ©. II 433/6 (1) (9072 2-3) 

Przeciw Leibie Fi-dl rowi z Kołomyi, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
siony został do e. k. sądu tutejszeg» przez 
Szmerla Stengel i Hersza Jakoba Hackera, 
w Kołomyi pozew o uznanie własności i 0d- 
danie posiadania ?/, części realności objętej 
whl. 358 i */, z */,, części realności whl. 984 
II dz. m. Kołomyi. 

Na podstawie pozwu tego wyznaczono 
audyencyę do ustnej rozprawy procesowej Na 
dzień 5 grudnia 1906 godzinę 8 rano, W 
biurze Nr. 15. AA: 
Oslem strzeżenia praw Leiby Fiedlera, 
ustapawia się pana adwokata dr. Milgroma 
w Kołomyi kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i ni bezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Kołomyja, dnia 10 listopada 1908. 


L. cz. ©. IV 2496 (1) (9082 2—3) 
Prz ciw Stefanowi Iszezukowi, któ- 
isce pobytu jest nieznane, wniesiony 


rego miej 
został przez Herscha Hahna pozew o odda- 
realności whl. 875 


nie we współposiadanie 
gm. Siaromiejszczyzna. 
Na podstawie tego pozwu wyznaczono 
audyencyę na 14 listopada 1906 godzina 9 
RO. 
ii Celem strzeżenia praw tego, ustanowiono 
kuratorem dr. Gromnickiego, adw. w Podwo- 
łoczyskach, który go będzie zastępywał tak 
długo, dopóki on sam w sądzie się nie zgłosi 
lub pełno:zoenika nie zamianuje. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Podwołoczyska, dnia 9 listopada 1906. 


| (9094 2—3) 
Obwieszezenie. 

PP. DDr. Adam Borysiewicz i Ignacy 
Karol dw. im. Ozemeryński, adwokaci we 
Lwowie, zamierzają przesiedlić się a to pierw- 
szy do Janowa, a drugi do Złotego Potoka. 

Z Wydziału lzby Adwokatów. 

Lwów, dnia 27 pażdziernika 1906. 


9 


m 
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. (9093 2—8) ; L. cz. C. I 234/6 (1) 


Obwieszczenie. 


i (9123) 
Przeciw Salamonowi Hegerowi, ostatni- 


P. Dr. Włodzimierz Ochrymowicz, adwo- | mi czasy w Zabłotowie zamieszksłemu, któ- 


kat w Zaleszczykach, zamierza przesiedlić się 
do Lwowa. 
Z Wydziału Izby Adwokatów. 
Lwów, dnia 8 września 1906, 


L. cz. ©. VI 415/6 (1) (9147) 


Przeciw Herschowi Schneid, którego j 


miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony zo- 
stał do e. k. sądu powiatowego w Gródku 
przez Wolfa Rubinsteina pozew o zapłatę 
461 kor. 18 ha!. à 

Na podstawie pozwu wyznacza się au- 
dyencyę na dzień i2 listopada 1206 godz. 
11 przed południem. 

Celem strzeżenia praw niewiadomego 
Herscha Schneida, ustanawia się pana dr. 
Klaftena, kand. adw, w Gródku, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie nie- 
wiadomego Herscha Schneida w rzeczonej 
sprawie na jego koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki om sam w sądzie się wie zgłosi lub 
pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Gródek, dnia 9 listopada 1906. 


L. cz. O. I 234/6 (1) (9113) 

Przeciw Hryciowi Huta z Welykiego, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
sony został do e. k. sądu powiatowego w 
Dobromilu przez Hrycia Wojtowicza i tow. 
pozew o 232 kor. 21 hal. 

Ną podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 23 li- 
stopada 1906 godz. 10 rano do tego sądu, 
biuro Nr. 9. 

Celem strzeżenia praw Hrycia Huty, 
ustanawia się pana dr. Bogusława Hawliczka, 
adwokata w Dobromilu, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Dobroml, dnia 6 listopada 1906. 


L. cz. ©. III 408/6 (1) (9139) 

Przeciw Franciszce Połanieckiej i Ma- 
ryannie Połanieckiej z Rzeszowa, których 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony zo- 
stał do c. k. sądu powiatowego w Rzeszowie 


rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 
został do e. k. sądu powiatowego w Zabłoto- 
wie przez Izraela Felsensteina, kupca w Za- 
błotowie, pozew o 300 koroa. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 30 li- 
stopada 1906 godz. 9 rano w sali 16. 

Celem strzeżenia praw Salamona He- 
gera, ustanawia się pana Adolfa Schapirę, 
c. k. notaryusza w Zabłotowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Z.błotów, dnia 14 listopada 1906. 


L. cz. Ne. IV. 6,6 (2) (9149) 

Wskutek podania Zwierzchności gmin- 
nej w Horodnicy de praes 20 czerwca 1906 
Ne. IV. 6/6 (1) o wydzielenie z pgr. lk. 
2860 rzeki Dniestr, stanowiącej dobro pu- 
bliczne części nową lk. 286012 oznaczyć się 
mającej na planie, z daty Bochnia dnia 5 
października 1905 figurą a, b, e, d, e, — o 
kolorze żółtym i zielonym oznaczonej, stano- 
wiącej odsypisko i szutrowisko obszaru 19 
morgów 12350[ ] sążni, utworzenia dla pgr. 
lk. 2860/2 osobnego wykazu hipotecznego 
i wpisanie prawa własności do takowego na 
rzecz gminy Horodnica, jako dobro gminne, 
zarządza się stosownie do reskryptu Prezy- 
dyum c. k. wyższego sądu krajowego z daty 
Lwów 18 września 1906 l. 14404 po myśli 
ustawy z 25 lipca 1871 L.96 D. u. p.i roz- 
porządzenia e. k. Ministerstwa sprawiedli- 
wości z 9 stycznia 1899 Nr. 4 Dz. rozp. do- 
chodzenia uzupełnienia ksiąg gruntowych na 
celu mające: 

Przedmiotem dochodzeń będzie : 

1. wyśledzenie praw własności i ogra- 
niczeń, którym właściciele co do wolności 
rozrządzania majątkiem podlegają ; 

2, wyśledzenie praw z posiadaniem nie- 
ruchomości połączonych, tudzież gruntowych 
za -órych służebności takowe obciążają- 
cych ; 

8. sprostowanie względnie uzupełnienie 
tego materyału, który potrzebny jest do spo- 
rządzania karty stanu posiadania i karty 
własności. 

W celu przeprowadzenia powyższych 


przez Jakóba Chomę z Bratkowie pozew o i,doęhodzeń, wyznacza się termin na dzień 26 


205 koron zpn. 

Na podstawie pozwu tego z dnia 7 li- 
stopada 1908 1. ez. ©. IM 408/6 (1)jwyznaczono 
rozprawę na dzień 26 listopada 1906 o go- 
dzinie 9 rano. 

Celem strzeżenia praw Franciszki Poła- 
nieckiej i Maryanny Połanieckiej, ustanawia 
się pana adwokata dr. Kazimierza Sołtysika 
w Rzeszowie kuratorem. : 

Tenże kurator zastępywać będzie nie- 
wiadome z miejsca pobytu Fran siszkę i Ma- 
ryę Połaniecką w rzeczonej sprawie na ich 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki one W sł- 
dzie się nie zgłoszą lub pełnomocnika nie 
zamianują. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Rzeszów, dnia 7 listopada 1906. 


L. eż. O. IL 269/6 (1) _ (9168) 
Przeciw niewiadomemu z miejsca po- 
bytu Franciszkowi Rybakowi, przedtem w 
Krzemienicy zamieszkałemu, wnósł Franci- 
szek Panek, gospodarz z Krzemienicy, pozew 
o zapłacenie kwoty 500 kor. zpa. i 
Ustna rozprawa odbędzi: się dnia 30 
li topada 1906 godz. 9 rano. Ustanowiony dla 
strzeżenia praw pozwanego kuratorem adwo- 
kat dr. Henryk Dymidowicz w Lancucie bẹ- 
dzie go zastępywać, dopokąd się w sądzie nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Łańcut, dnia 30 października 1906. 


L. ez, O, I 2926 (1) (9187 1—3) 

Przeciw Ignacemu orczyńskiemu z 
Bucyk, którego miejsce pobytu jest nie- 
znańe, wniesiony został do c. k. sądu po- 
wiatowego w Girzymałowie przez Bartłomieja 
Gorczyńskiego i Pauline Gorczyńską pozəw 
o uznanie ich za właścicieli połowy obeścia 
w Bueykach, składającego się z pare. bud. 
83 i pg. 368/1, 

Na podstawie pozwu wyznaczono audyen- 
cyę do ustnej rozprawy w tymże sądzie, biuro 
Nr. 4, na dzień 23 listopada 1906 o godzinie 
9 przed południem. 

Celem strzeżenia praw Ignacego Gor- 


czyńskiego, ustanawia się pana adw. dr. Her- | 


mana Koflera w Grzymałowie kuratorem, 
Tenże kurator zastępywać będzie Igna- 
cego Gorczyńskiego w rzeczonej sprawie na 
tegoż koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie s'ę nie zgłosi lub pełnomocnika 
nie zamianuje. 
C. k. Sąd powiatowy, uddział I. 
Grzymałów, dnia 31 października 1906. 


listopada 1906 o godz. 9 rano, ewentualnie 
także i na dni następue bezpośrednio po 
sobie następujące, zawsze o godz. 9 rano 
na miejscu w gminie Horodnica. 

Dzień wyznaczony do przeprowadzenia 
powyższych dochodzeń ogłasza się w „Gła- 
zecie Lwowskiej“, a zarazem zarządza się 
obwieszczenie go we wszystkich interesowa- 
nych i sąsiednich gminach i obszarach dwor- 
skich z tym dodatkiem, że każdy, kto ma 
lateres prawny w zbadaniu stosunków po- 
siadania, może zgłosić się pisemnie lub 
ustnie i wszystko przytoc:yć, co dla wyja- 
siienia lub ochrony swych praw za stoso- 
wne uzna. 

C, k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Horodenka, dnia 22 października 1906. 


L. cz. Firm. 294/6 (8989) 
Wpis firmy Stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego. 
Wpisano do rejestru stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych. 
Siedziba stowarzyszenia: Nowy Sącz. 
Brzmienie firmy: Towarzystwo zarob- 
kowe „Dom żydowski* stowarzyszenie zare- 
jestrowane z ograniczoną poręką. 
Data statutu: Nowy Sącz 28 maja 
1906 roku. 
Przedmiot przedsiębiorstwa : popieranie 
zarobku członków przez budowę i utrzyma- 
nie własnego domu, celem wynajmu mieszkań 
dla stowarzyszeń żydowskich i odnajmywa- 
nia sal na odczyty, zgromadzenia, przedsta- 
wienia i zabawy. 
Czas trwania: nieograniczony. 
Dyrekcya: Dr. Bernard Siberman ad- 
wokat w Nowym Sączu, dr. Maurycy Gold- 
berg adwokat w Nowym Sączu, Jakób Schrei- 
ber e. k. oficyał pocztowy w Nowym Sączu, 
Naftali Mayer Racker i Abraham Nussbaum, 
przemysłowey w Nowym Sączu. 
„Podpis firmy: pod stampilią stowarzy- 
szenia podpis dwóch członków dyrekcji. 
Ogłoszenia w jednem z pism krajowych. 
Udział członków wynosi 100 koron 
wpłacony odrazu lub w ratach miesięcznych 
po 5 koron. 
Odpowiedzialność rozciąga się do po- 
dwójnej wysokości udziałów. 
Data wpisu: dnia 9 listopada 1906. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy. 
Oddział IV. 
Nowy Sąca, dnia 27 października 1906. 


rami Ul 


Przez Sjekayzy wielokrotnie jako wprost sala, 
środek przesiw zakatarzeniu zalecany. 
Skutk gum way! We wszystkich aptekach. 


OMrobne ogłoszenia 
od wyrazu petitem 8 halerzy, tłustym 
petitem 4 halerzy. 


w zaa pasieki A. Kreińskiego w Je 
zierzamęch ed Borszczów wysyła w 5 kg. 
blaszankach wszystko opłatnie prawdziwy miód 
lipcowy w cenie 6 kor. 5O hal, a wyborowy miód 
lipcowy w cenie 7 kor. Miody pitne odszczęgólnione 
na kilku wystawach a to: stełowy kasztelański, 
królewski i miody pitne owocowe jak borówezak, 
maliniak, dereniak, wiśniak, winogroniak, ożyniak | 


10 


Szybkowary szwedzkie, naftowo-gazowe, spirytusowe 


poleca 
Fo. CEILADEMR 
magazyn wyrobów żelaznych, metal., 


Lwów, Rynek 45, 


Chorzy na dychawicę i liszaje, 


oraz ci którzy nigdzie nie mogli znaleźć uie- 
czenia, zechcą zażądać grais prospektów z u- 
wierzytelniającymi atestami z Anstryi. O. W. 
Rolle, Aliona- Bahrenfeld (Elbe) Dentechtand. 


Swieży miód deserowy 
kuracyiny najlepszy, twardy lub płynny 
(patoza) z własnych pasiek 5 kg. 6 E 

60 h franco. 


Korzeniewicz, CM. NAUCZ, TWANCZANY, 


Z powodu zmiany lokalu sprzedaje kołdry i 


materacy po zniżonych cenach Jó- 
zef Schuster, Lwów, Konernika 5. Przenoszę sklep 
na ul Trzeciego Maja 1. 5, pod firmą 


Józef Schuster i Kazimierz Toczyski 
skład mebli, dywanów i pościeli. 


Kredyt osobisty 


dla urzędników, ofieerów, nauczycieli i t. d. Samo- 

istne kopsorcya oszezednościowe - pożyczkowe Što- 

warzyszenia urzędników udzielają pod jak najd- 

godniejszymi warunkami także na długotrwałe spłaty 
pożyczek osobistych. 


itd. w 5 kg. blaszankach również opłatnie „| 


kor G40 dp GOD. WAKE, SUW Adresy konsoreyj podaje bezpłatnie Zentralleitung 


des Beamten-Vereines. Wien I., Wipplingerstrasse 25 


Wino! Wino! 


gwarantowane wina naturalne lekkie, przyjemne i 
wyborne w smaku. Beczka 34 litrowa z winem bia- 
łem lub czerwonem młode zł. 10:90 frənko do ka- 
żdej stacyi, ftare zł. 11:90 franko do każdej stacyi, 
próbne beczułki 4", litrowe franko młode zł. 1:40, 
stare zł, 1:85. Stołowa musztarda francuska puszka I 


GHOROBY PIERSIOWE 


SYROP z PODFOSFORANU WAPNA 


pp. GRIMAULT et Gie. Aptekarzy 


Syrop ten powszechnie zalecany przeż § 
lekarzy, nader skuleczne sprawia dzia- | 
łanie w chorobach płuc i oskrzeli pier- © 
stowych; leczy najuporczywsze katary, ® 


zagaja luberkuty płucne u suchotników ; 5 kg. nł. 4 franko 
nie w nieustannym kaszlaniu, tak rozpa- $ L. ALTNEU, Versecz Nr. 5, 
cznie nivznośnego dla chorych. Pod jego Uwgarn. 


działaniem pocenie się nocne ustaje, ape- | 
tyt zwiększa się i chory odzyskuje szybko 
zdrowie. 


SKŁAD w Paryżu, 8, ulica Vivienne 
iw SODE aptekach, 


Prosze żadać darmo i opłatnie 


mój bogato ilustrowany vennik, zawie- 
rający 1000 rysunków dobrych i tanich 
»zegarków, przedmiotów złotych i 
srebrnych. 


? HAN NS KONRAD 


Piurxwsza Fabryka Zegarków w Briix Nr. 888. 

Poszukuje się kupna starych meki "siwy nikiuwy zegarek anker rem. systewn 

mahoniowych ale w dobrym stanie, | Soskarł patent w skórkowym fuierale wraz z łań- 

Zat a_Mobie" Biur ł euszki:m kor. 4—. Niklowy budzik kor. 250, 3 
głoszenia pod „Meble iuro og o- | siak kor. 8&—. Z tarerą świecącą w noey kor. 
szeń, Pasaż Hausmana 8, LWÓW, 


ZR ERA GRZRER SRERKER AB 


J U % WYSZEDŁ EW 


= 


We Lwowie w A pp.: Moea Wewiór 

skiego, Ruckera, Stlepińskiego. Ehrbara. Bsis-ra 

W Krakowie w aptekach pp.: Wiszniewskiego, Re- 
dyka i Mikuekiego. 


wa Wi WEP ZK Gi OE Z NE ZZ ZI: (ŁATA TO 


| 
powstrzymuje krztuszenie się i zanosze- § Jz 
l 


3:30, 3 sztuki kor. ATE 


ne listopad 
po $5 hal. za egzemplarz z przesyłką pocztową. 
Do nabycia we wszystkich księgarniach i trafikach. 


W dziale literackim pomieszcza: Nowele, Sprawozdania krytyczne z literatury własnej 
i obcej, Artykuły w kwestyach społecznych, Korespondencye z głównych ognisk życia 
europejskiego i t. p. 

W dziale mód co tydzień: Rycinę kolsrowaną mód par yskich j arkusz rysun- 
ków z wzorami sukien, okryć, wogóle strojów kobiecych. Co miesiąc: Wielki sr- 
kusa z krojami i wzorami robót i kilka razy: Formy z biiwałki, nadsyłane wprost 
z Paryża, z odpowiedniera objaśnieniem w tekście, Co tydzień dział praktyczny p. t.: 
Poradnik dla kobiet w mieście i na wsi, zawierający infoxmacye: Z dziedziny 
hygieny wedle ostatnich zapatrywać, nauki, dział peuagogiczny, dział technologii go- 
spodarskiej i przemysłu domowego. 

Część kulinaina czyli gospodarska prowadzona przez p. Panlinę Szumlaństą. 


Miformacye dotyczące bieżącego zainteresowania i popytu pracy dostępnej kobiecie, 
Prenumeratę na Lwów i Galicyę przyjmuje: 


EKSPEDYCYA „TYGODNIKA MÓD i POWIESCIH  Ś 


Lwów, Pasaż Fausrumam O. ŚR 
we Lwowie na prow. z prze- : 
kwartalnie 3 KR. syłką pocztową CJE 

Numera okszowe 1 prospekta gratis. 


MR OLCOTT GGALSE OREG 


k; 


908 320295020209092000 


Z drukarni Wł, Łozińskiego (pod zarządem J. Niedopada), ul. WEGA L 12. — Telefon Nr. 527. 


Aiat ttai BRRR BRB BR 


+09 > SATENE A: Sè ELLE 


% nieżyt żołądka, kurcze żołądka, bóle w żołądku, trudne trawien 


7 874: DPD , AA 
ZTO 3 i$ , 


© Zatwardzenie ` 


5%) mie jelit) dolegliwości Bór me ustępują przez wino ziołowe szybko. a tagodnie 
J towe zanobiega niestrawności, wzmacnia i podnieca srstem trawie ua i w łat sy soosi jb 
5 z żołądka i jelit wszelkie niezdatne cząstki 


7 Chudy, blady wygląd, niedokrewność, opadnięcie z0 $ 


$ są n.j-zęściej skutkiem złego trawienia, niedostatecznaza tworzenia się krwi i chorobli 


3 holu głowy, bszzennych nocv, często dogorywają poweal. takie osoby. 
SJ nemu ciału świeży impułs. Wino ziołowe podnieca apetyt, wpiywa dodatnie n: 


| 
4 Ź 
2. 
9| 


15. Wierzchleyski „Dwie Mazurki“ 30 hal. | 
16. Nuty dla dzieci po 20 hal. A S 


RBREEREBEB RREBĘRREK PERRE E EEP 


TEN 

miana lokalu! | 

Biuro dzienników i ogłoszeń 4 
ET do dimni pod liczba 54 41 | 
ulica Karola Ludwika, |: 
Telefon Nr. 234. |" 
Przyjmuje prenumeraty i ogłoszenia R 


Przedsprzedaż biletów do Colosseum. 


Dla n ma TEA dolegliwości żoładłowe! 


| PA í 

i j9 100 | NM 
=. Wszystkim tym, którzy przez zaziębienie lub RAINE e żołądka, przez gon zanie I td00 JR Bt 

wych, trudnych. do strawienia. zbyt gorących lub zbęt zimnych potraw, albo też przez AL M | ta 


stajny tryb yeis, nabawili sę dolegliwości żołąd: zowych, jak: 


je ju E | Mal 


t 
aa zafiegmienie. q wieki ti h 
e) poleca się niniejszem dobry środek domowy, stórego wyborne lecznicze działanie już 0 i i 5] 
lat jest stwierdzonen. — Jest nim znany DY 

środek trawienie przysuieszaj jący i krew esyszczącj 
Huberta Uliricha wino ziołowe. „ej |. 

=% To wino ziołowe sporządzone jest z ziół wybornych, za lecznicze uznanych i z dobrefó wg |. k. j 
$ wzmacnia i ożywia organizm trawienia człowieka, nie będąc śreńłkiem rozwalniajzcym DJ ghort Mong 
$3 łowe usuwa z naczyń krwioniśnych przeszkody, oczyszcza kraw z wszelkich zepsutych, Č N 
wywałujących czastak | wpływa dpdatnio na tworzenie się Świeżaj zdrowsi krwi. jino Y 
w Przez użycie w porę wina ziołowego majczęściej już w zarodka usuwa się dolef gi tj e 
© żołądkowe. Należałoby przeto dać pierwszeństwa przed innymi ostrymi, gryzącywwi. zdrowi pi pa i 
ruszającymi środkami. Oznaki, jak: Ból głowy, odbijan e się, zgags, wzdęcia, nudności Z E 115 

sza tami, które przy chronicznych (zastarzałych) dotagiiwościach żolądkawych występuje tem B y b 
F towniej, zuikaja często już po kilkurazowem piciu tego wina. a lęg * 
ji I 


per 
jego nieprzyjewne nast pstwa, jak otiężałość, kolki, bicie serć spate 
senność, jakcteż zatrzymanie się krwi w wątrobie, śledzionie TE git 
dd 
h 3 | 


LA 
say | 
stanu wątroby. Nie mając apetytu wśród nerwowego rozstroju i zadumy, Jakoreż „śród 67 abit = 
Wino ziolowe daja 0 j aż 
ira wienić > zyje [8 | 
żywianie sę, pobudza silnie wymianę materyi, przespiesza tworzenie krwi, rspokaja a j 
źnione nerwy I daje na nowo chęć ic da, doweałą tego liczne u:oaauls i podzięs wall gb 
Wina ziałowe można dostac we h.szkach po kor 3 i kor. 4 w aptekażz w pulą 
miejscowościach: Lwów, Winnik;, Grodek, Janów, Kulików, Jarrezów, (ri lany, 

Bóbrka, Szezerzee. Lubień, Komarno, Rudki, Sądowa, Wiszalia, Jaworów, Żółkiew, 

Busk, Gołogóry, Pomorzany, Strzesiskau, Mikołajów, Rozdół, Medanice, Rabor, Mośejskt oif 

kowi 83, Niemirów, Rawa ruska, Mosty "Wielkie, Rohstyn, R«dziechów, Łopacyu, "oporów" „jed! 

Olesko, Sasańw, Złoczów, Zborów, Jezierna, Ko:łów, Kozowa, Brzeż say, Rohatyn, Podaje! 

Chodoró %, Żyda zów, Łąka, Drohobycz, Staremi'ssto, "Chyrów, D: bromil, Niżankowice, Pozo jA 

Radymno, O:eszyce, "Lubaczów, C'eszanów, Uhaów, Belz, Krystynopol, Druszkopo!, "Lebse gb 

Beresteczko, Radziwiłłów, Berezzy, Zabocze, Tarn pol — jskoreż we wszystkich mniejszy o” 

większych miejscowościach Wsehodni:j Galicyi, całych Austro-Węgier i krajów ościeB 

w apieka: F 

Wysyła także apteka „pod srebraym orłem” pana Zygmunta Ruckera we Lwowie 3 I 2 | | 

flaszek wina ziołowego po cenach oryginalnych do wszystxich miejscowości Aestro- Wegt | Nu 
ammo Ostrzega się przed naśladownictwami. O dci 

Źądać wyraźnie Wina ziołewege. tzmumw Huberia Uilricha. sem 


Se nab R= „e |" 


LOT 
pozostałych z dawaych roczników MELOMANA po zniżonej o pig 
które można nabyć w Ekspedycyi „Nowości muzycznych” NA 
Lwów, Pasaż Hausmana 9. 

Nuty do PeR F 

1. Borkowski B. „Zwrotka | 40 he 
a Żeleński W. „Smutno“ ? : i : o CE 4 
3. Żeleński W. „Babie lato“ 1 , 7 i ; 30 | KM 
eleński W. „Serenada“ : ; , A 30 n |». „A 
5. Rzepko Wł. „Dwie pieśni Wielkanocne . 5 : y 30 8 piki âr 
6. Moszyński P. „Pieśni Krysty“ i á > i 30 kry 
7. Popper D. „Melodya* . : ; : ; 3 40 2 ân 
4 1 
Na fortepian: ©» Noli 
1. Wormser „Elegia“, Massenet „Melodyać, Lack „Mazurka“, Gillet 1 BUS 
crtto*, Dubois „Ptaszki“ 1 kor. pł kę, Zz, 
Michałowski „Berceuse* 60 hal. pu wiki 
8. Michałowski „Kartka z aibumu“, R. Schuman „Le poete parle | , mpg 
„Żareik, A. Kleffel „Jeu des Eiphs“, M. Anhelli „Mazurek“ 60 hal yty 
4. tack T. „Valse pimpante“ 30 hal. p WN 
5. Michałowski „Menuet“ 50 hal. piate RRA 
6. Klejn A. „Myśli ulotne“ Valse, Massenet „Cherubin*, Philipp 75a, tę ba 
babci“, L. Schytte „Harfa Bolska, Z. Stankiewicz „Tajemnicza no gi | x à bu 
gner R. „Kartka z albumu“ 60 hal. g feidy, 
fie onol „Nowe latko“, Wopjęjęćhowska „Krakowiak i Mazurek“, gl KA 
i „Solenizant Mazur“. Qrefiçe „Preludyum z Chopina“ 40 hal. sa fhi za 
8. casa M. „Andrzej Chapita, Reinchardt „Valse z op. Konsul gone! p kły hy 
Chavagnat Ed. „Menue, A; hal. pop” yt Di 
9. Andrzejowska „Dumka“, *Pfósajkiewicz „Serenada“, Mellerowicz » ja 
Binet „Valse eleganto“ 6 hal. ENEI w 
10. Moszyński | „Zagrzmiała, runęła w Betleem ziemia” 40 hal. „ pr. pyle 
11. Chojecki „Scena w lesie“ zop. Pau Wojewoda“, Józefowicz „Mazure* 4, | hy |kd; 
Michałowski „Preludyum,, Wsghalter „Valse bote“ 60 hal. yat W tem 
12. Janicki „Drobnostka“ Józefowicz „Z moich szkiców“, Becucci » ję lą ji 
Mascagni „Twoja gwiazda“ 50 hal. TOK 
13. Różycki „Serenada“, „Nocturn“, Haijaski „Hymn japoński“ 40 hal. Ją ze, 
14. Longo A. „Gondoliera* 30 hal. p an 
Pą, 


Papier z fabryki Braci Fiałkowskich" i 


